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„Mały Pan Jezus ze Sławięcic” towarzyszący dzieciom 
na roratach w roku 2013

Kochani Czytelnicy, Przyjaciele,
Darczyńcy i Sympatycy Gazety Sławięcickiej! 

Drodzy Mieszkańcy Sławięcic.
Wszyscy, do których d o trą  te  życzenia!

Z okazji radosnych Św iąt Bożego Narodzenia życzymy, 
aby Jezus, Bóg-Człowiek, narodził się napraw dę 

w  stajence Waszego życia codziennego, 
często naznaczonego różnego rodzaju ubóstw em , 

trudnościam i i cierpieniem .
Niech Jego obecność wniesie w  Wasze życie 

i w Wasze rodziny wiele m iłości, nadziei i pokoju. 
Niech leczy i prowadzi po niełatwych ścieżkach 

ziemskiej drogi.
A Novyy 2014 Rok niech będzie pełen 

Bożego błogosław ieństw a i ludzkiej życzliwości.

Redakcja „Gazety Sławięcickiej”

Festyn kiermaszowy będzie 
17 i 18 maja 2014 roku!

Decyzja zapadła. Już po raz trzeci spróbujemy zorganizo­
wać coś dobrego i zaprosić na to święto wszystkich miesz­
kańców miasta oraz bliższych i dalszych okolic. Kto w Niem­
czech nie załatwił sobie jeszcze z szefem urlopu, niech biegnie 
natychmiast! Pierwszy Festyn Kiermaszowy zorganizowali­
śmy w roku 2010. Zbieraliśmy wtedy pieniądze na malowanie 
naszej świątyni. Gościliśmy wówczas w Sławięcicach Zespół 
Pieśni i Tańca „ŚLĄSK”. Co to był za występ! Główną nagrodą 
w loterii był wyjazd do TEKSASU na dwa tygodnie. Słyszeli­
ście Państwo kiedyś o takich nagrodach na festynie osiedlo­
wym? W roku 2012 zdobywaliśmy pieniądze na nowe ławki 
dla naszego kościoła. Główną atrakcją był kabaret „RAK”. 
Co jest pięknego i cennego w tych naszych słynnych na całą 
okolicę festynach? Wszystko organizowane jest społecznie, 
od serca. Skrzykują się wszystkie sławięcickie organizacje, in­
stytucje i szkoły. Poszczególne ulice, praktycznie wszystkie, 
tworzą „grupy organizacyjne” szykując smaczną gastronomię 
lub przejmują konkretne zadania. Nad wszystkim czuwa nasz
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ksiądz Proboszcz Marian Bednarek. 
Czy to nie jest powód do radości, że 
coś takiego może się dzisiaj wydarzyć 
w tym zwariowanym, pokłóconym 
świecie? Od stycznia zaczniemy nasze 
comiesięczne spotkania organizacyjne. 
Pomyślmy już dzisiaj o nowościach na 
majowy festyn. Marzeniem organizato­
rów jest zebranie trochę grosza na roz­
poczęcie remontu pięknych organów 
w kościele pw. św. Katarzyny. Chcieliby­
śmy w przyszłości kontynuować rozpo­
czętą przed paru laty tradycję koncer­
tów organowych w Sławięcicach.

W sobotę, 17 maja 2014 r., przewi­
dujemy tradycyjny mecz oldbojów po­
między drużynami Polski i Niemiec, 
a w niedzielę, 18 maja 2014 r. planu­
jemy główne atrakcje festynowe. Bar­
dziej szczegółowe informacje podamy 
w wielkanocnym numerze naszej gaze­
ty. Już dziś zapraszamy wszystkich do 
Sławięcic w maju 2014 roku!

G.Kurzaj

Nareszcie koniec objazdu. Jeden 
most, a tyle komplikacji. Wszyscy ode­
tchnęliśmy!

W centrum Kędzierzyna obok Hali 
Sportowej wybudowano piękny teren 
rekreacyjny. Każdy może bezpłatnie 
z niego skorzystać. Są jednak ludzie, 
którzy mają specyficzny sposób wyra­
żania wdzięczności tym, którzy przez 
lata starali się o powstanie tego terenu.

Tak niestety było... Rok 1981 wcale 
nie był tak dawno.

Dopiero teraz doceniamy, jak ważny 
dla nas wszystkich jest ten most. Do­
brze, że został wyremontowany.

Foto: G.K. i archiwum czytelników

To co? Na wiosnę ruszamy ostro z re­
montem płotu wokół naszego cmenta­
rza? Trochę cegły już mamy.

Ale teraz będziemy mieli piękny 
chodnik. Szkoda, że nie na całej długo­
ści głównej ulicy. Może za rok?

FOTO OKO

I co mądrego zrobiłeś niszcząc ten 
napis? Ulżyło Ci? Przyjdzie czas, że 
zniszczą to, co ty wykonasz!

To nie żaden fotomontaż, lecz praw­
dziwe dwa znaki-bliźniaki w Blachowni. 
Dla lepszego zapamiętania?

Święty Mikołaj jednak przyjechał do 
dzieci i dorosłych w Sławięcicach dnia 
6 grudnia tego roku. Oprócz prezen­
tów św. Mikołaj załatwił również nam 
wszystkim otwarcie tego dnia mostu na 
Kanale Gliwickim.
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BĘDZIE BAL!
Chyba nie ma w okolicy balu charyta­

tywnego z większymi tradycjami niż ten 
w Sławięcicach. Trudno policzyć, kiedy 
rozpoczęto w naszej parafii organizowanie 
tych radosnych spotkań. Pamiętam, że gdy 
jeszcze istniała restauracja „DIANA”, posia­
dająca wtedy dużą salę (dziś pomieszczenia 

te zajmuje centrum meblowe), to tam „szaleliśmy” na balach! Ostro 
grał jeszcze wtedy niezapomniany zespół muzyczny „POEMAT” 
prowadzony przez pana Melchiora Jochema. Celem organizacji tych 
zabaw jest zawsze pomoc dla ludzi, którzy znaleźli się w kłopotach 
życiowych i którym CARITAS chciałby podać pomocną dłoń.

Zawsze organizowana jest loteria i licytacje dziwnych, ale nie­
raz bardzo cennych rzeczy. Wszystkie nagrody z loterii i te, któ­
re licytujemy, pochodzą od darczyńców. Często jest tak, że cenne 
dary przynoszą osoby, które w balu nie mogą uczestniczyć, ale chcą 
wesprzeć tę cenną inicjatywę. Bal zawsze uroczyście otwiera ksiądz 
Proboszcz i potem się zaczyna (nic złego nie myślcie Państwo). Bal 
w roku 2014 odbędzie się w sobotę 1 lutego w restauracji NIGHT 
CLUB 2000. Startujemy o godzinie 19.30, a wytrwali mogą się bawić 
nawet do godziny 3.30.

Cena biletu, jak na takie wydarzenie, jest bardzo mała, bo wynosi 
tylko 150 zł od pary.

Na balu czeka nas wyśmienite jedzenie i super zespół grający do 
tańca i śpiewania. Ponadto w czasie wieczoru wiele niespodzianek 
i autentycznego śmiechu, jak nigdy w ciągu roku. Dlaczego ten bal 
jest taki super i warto na niego pójść? Przyczyna jest tylko jedna. 
Wszystko, co się dzieje tego wieczoru w gościnnych salach Pań­
stwa Huebner, organizowane jest przez wolontariuszy dla wielkiej 
sprawy pomocy innym!

Masz przyjaciół, którzy jeszcze nie znają tego balu? Zaproś ich 
wszystkich, miejsca mamy dużo! Bilety do nabycia w restauracji NI­
GHT CLUB oraz w siedzibie CARITAS przy ul. Asnyka 2. Zapra­
szam w imieniu własnym i wszystkich organizatorów!

wieloletni uczestnik balu 
Gerard Kurzaj

 1 lutego 2014 roku, w sobotę, odbędzie się
JEDYNY, niepowtarzalny i tradycyjny

BAL DOBROCZYNNY CARITASU
Serdecznie zapraszamy wszystkich, którzy chcą się 

dobrze bawić, coś wygrać, coś wylosować, a także coś 
wylicytować i przy okazji pomóc tym 

najbardziej potrzebującym.
Bal odbędzie się w gościnnych salach 

restauracji NIGHT CLUB 2000.
Już trzeba zapisać tę datę 1 lutego 2014 roku 

w kalendarzach i nic innego nie planować! Szczegóły 
zostaną podane na plakatach.

Jak zwykle będą niespodzianki!
Serdecznie zapraszamy!

CARITAS przy parafii 
pw. św. Katarzyny w Sławięcicach

.
Dom Nasz w Wigilię 
Bożego Narodzenia

(Fragment)

Podróżni

W  on czas w yszedł dekret cesarza Augusta, 

że  mają być spisani ludzie w szystkiej ziemi, 

po kamiennej drodze szło dwoje podróżnych, 

aby się dać zapisać w  mieście Betlejemie.

Nie dlatego zabrakło im miejsca w  gospodzie, 

że  tam żyli źli ludzie o sercach z  kamienia, 

ja k  w szędzie radość u nich plotła się z  cierpieniem 

i biegły drobne troski przeżyw ane co dzień.

To nie byli źli ludzie. Lecz któż by intruzów  

w puszczał zaraz do domu na pierw sze stukanie, 

przed drapieżnością św iata dom w łasny osłania, 

to przecież byli obcy -  tych dwoje podróżnych.

Na dodatek kobieta chodziła z  brzemieniem  

i dni je j rozwiązania były bardzo bliskie, 

więc ludzie ciężką pracą utrudzeni 

bronili snu  przed dziecka natarczywym krzykiem

W szystko było w porządku. I dlatego dotąd 

wspominamy co roku przez dw a tysiąclecia 

wzruszającą nas miło betlejemską grotę 

i budujemy śliczną szopkę naszym  dzieciom

Swój niedosyt g łuszym y w esołym  śpiewaniem  

nie myśląc, że w zdłuż naszych oświetlonych okien 

może idzie ulicą ja k iś  obcy człowiek 

i nie śmie w  drzwi zastukać  

w  ten wieczór zbratania.

Antoni Gołubiew 
z  „Intencje serca”
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Z życia DFK sławięcice w roku 2013
4 lipca zorganizowaliśmy piel­

grzymkę autobusową do Częstochowy 
z udziałem 53 osób.

Jak zwykle w trzecią sobotę wrze­
śnia, razem z kołem z Jaryszowa po­
jechaliśmy na pielgrzymkę trzech 
narodów do Zlatych Hor. Również 
we wrześniu kilkanaście osób uczest­
niczyło w wycieczce do Biedrzycho­
wic, gdzie znajduje się ciekawa izba 
regionalna oraz do Łubowic, miejsca 
urodzenia poety okresu romantyzmu, 
Josepha von Eichendorffa.

Podczas wakacji dwoje naszych dzie­
ci było na koloniach w Polanicy Zdroju. 
Jedna osoba dorosła skorzystała z wcza­
sów rehabilitacyjnych w Głuchołazach.

W naszej siedzibie zorganizowaliśmy 
wiosną i jesienią sobotni kurs języka 
niemieckiego dla kilkunastu dzieci.

Z okazji naszego odpustu parafial­
nego św. Katarzyny 24 listopada zor­
ganizowaliśmy „Zabawę Odpustową” 
z poczęstunkiem przy muzyce na żywo. 
Podczas tej imprezy zaprezentowały się

dużym powodzeniem. W tym roku były 
to potrawy wigilijne.

Systematycznie rozprowadzany jest 
wśród naszych członków biuletyn „Die 
Heimatkirche” z informacjami duszpa­
sterskimi w języku polskim i niemieckim.

Dziękujemy księdzu proboszczowi 
Marianowi Bednarkowi za odprawianie

Członkom naszego Koła DFK oraz 
wszystkim wspierającym naszą dzia­
łalność serdecznie dziękuję za pomoc 
i uczestnictwo w realizacji naszych 
przedsięwzięć w roku 2013. Z nadzieją 
na dalszą współpracę w przyszłym roku.

w imieniu Zarządu Kola 
Beata Golenia

Miłych, zdrowych i błogosławionych 
Świąt Bożego Narodzenia 

oraz szczęścia i zadowolenia w Nowym Roku 2014 
życzy wszystkim czytelnikom 

„Gazety Sławięcickiej”
Sławięcickie koło Towarzystwa Społeczno-Kulturalnego 

Niemców na Śląsku Opolskim

Ein gesundes und gesegnetes Weihnachtsfest, 
Gliick und Zufriedenheit fiir’s Neue Jahr 2014 

wiinscht die Sozial-Kulturelle Gesellschaft 
der Deutschen im Oppelner Schlesien 

Ortsgruppe Sławięcice

co niedzielę mszy św. w języku niemiec­
kim.

Członkowie naszego koła obcho­
dzący urodziny otrzymują życzenia 
w Radio PLUS Opole w każdą środę 
o godz. 2200. Serdecznie dziękujemy 
panu Stephanowi za przekazywanie 
co tydzień listy solenizantów do Radia 
PLUS.

Wszystkim, którzy przekazali 1% po­
datku dochodowego na rzecz naszego 
koła, serdecznie dziękujemy i prosimy 
o wsparcie również w przyszłym roku. 
Pomoc przy rozliczeniu PIT można 
uzyskać w biurze DFK przy ul. Batore­
go 32 w każdy pierwszy wtorek miesią­
ca w godz: 15.00-17.00

Z okazji Świąt Bożego Narodzenia 
przygotowujemy drobne niespodzian­
ki dla dzieci oraz dla osób powyżej 
81. roku życia. Każda członkowska ro­
dzina otrzymała również z tej okazji ży­
czenia z „małą niespodzianką”.

Występ dzieci z sobotniej szkółki języka niemieckiego na zabawie odpustowej

Rok 2013 rozpoczęliśmy 20 stycznia 
w restauracji Night Club 2000 zebra­
niem podsumowującym działalność 
naszego koła w roku poprzednim. Po 
zebraniu była zabawa karnawałowa 
z poczęstunkiem.

nasze dzieci z sobotniej szkółki języka 
niemieckiego.

Co roku staramy się brać udział 
w „Wieczorze Adwentowym” w Zespole 
Szkół nr 3. W ubiegłym roku nasze pa­
nie smażyły „oponki”, które cieszyły się
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Tyle jesteśmy warci, ile dajemy z siebie innym...

XI Sławięcickie Spotkanie Adwentowe

Coroczne charytatywne spotkanie 
adwentowe w auli Zespołu Szkół nr 3 
w Sławięcicach zgromadziło bardzo 
wielu mieszkańców naszego miasta. 
Współorganizatorami tego bardzo 
ważnego dla naszej społeczności wy­
darzenia, obok Zespołu Szkół nr 3 byli: 
Rada Osiedla Sławięcice, Towarzystwo 
Przyjaciół Sławięcic, Mniejszość Nie­
miecka, Caritas, Miejski Ośrodek Kul­
tury i Dom Pomocy Społecznej. Cha­
rytatywny cel, czyli wyposażenie sali 
w sprzęt rehabilitacyjny dla chorych 
uczniów naszej szkoły, nie byłby możli­
wy do zrealizowania, gdyby nie sponso­
rzy, którzy ufundowali główne nagrody 
i dzięki którym loteria fantowa cieszyła 
się tak dużym powodzeniem, że ponad 
300 fantów rozeszło się w 40 minut!

Szczególne podziękowania składamy 
na ręce dyrygenta Sławięcickiej Orkie­
stry Dętej, która wprowadziła nas we 
wspaniały, radosny i refleksyjny czas 
oczekiwania na święta Bożego Naro­
dzenia.

W tym roku przewodnim motywem 
był... czas. Zwykle w naszym zabiega­
nym życiu mówimy: „nie mam na nic 
czasu”, nazywamy go pieniądzem, bo 
zawsze mamy go za mało, tymczasem 
bardzo wielu gości go znalazło, by ra­
zem się bawić, a jednocześnie pomóc 
bliźnim. Nie zawiódł wicewojewoda 
Antoni Jastrzembski, który oficjalnie 
otworzył nasze spotkanie. Bardzo się 
staraliśmy, by goście dobrze się czuli 
i mogli w adwentowy czas okazać serce, 
bo jak twierdzili już starożytni filozo­
fowie: „Więcej jest radości w dawaniu, 
niż w braniu”. Jak zwykle można było 
zrobić świąteczne zakupy (świece ad­
wentowe, opłatki, ozdoby świąteczne, 
książki dotyczące historii kościoła para­

fialnego w Sławię­
cicach). Prawdzi­
wym hitem okazały 
się nowe stoiska, 
np. świąteczne po­
trawy przygoto­
wane przez panie 
z Mniejszości Nie­
mieckiej, czy też 
stoisko z watą cu­
krową, którą przy­
gotowali przed­
stawiciele Rady 

Osiedla. Oblegane było również stoisko 
„Skomponuj swój naleśnik”, działające 
nawet po zakończeniu świątecznego 
spotkania.

Ale przecież człowiek nie tylko 
strawą cielesną żyje, więc o duchowe 
przeżycia postarali się nasi uczniowie, 
zwłaszcza z klas pierwszych. Pokaza­
li się mieszkańcom z najlepszej stro­
ny śpiewając, tańcząc i rozśmieszając 
wszystkich występami w kabaretach. 
Okazało się, że mamy chętną i bardzo 
uzdolnioną młodzież, co nas ogrom­
nie cieszy. Zespół muzyczny okazał 
się niezastąpiony w trakcie karaoke, 
w którym brali udział chętni do solo­
wych występów goście. Śpiewem wspie­
rał odważnych, a dodatkowym atutem 
był grany na żywo podkład muzyczny! 
Wszyscy artyści, którzy pokonali wstyd, 
mogli się cieszyć pięknymi prezentami. 
Dzięki karaoke mogliśmy pośpiewać 
znane hity, które z sercem śpiewała cała 
sala. Sukces karaoke przekonuje, że na­
stępna edycja „Voice of Poland” na pew­
no odbędzie się w Sławięcicach!

Wiele atrakcji czekało na najmłod­
sze pociechy. Ogromne zamieszanie 
spowodował najbardziej oczekiwany 
przez dzieci gość, czyli święty Mikołaj! 
Przechwycony przez „policję drogową”, 
zakuty w kajdanki, został doprowa­
dzony przez uzbrojone reprezentantki 
klasy policyjnej do sławięcickiej auli. 
Jedynie interwencja przejętych malu­
chów, które stanęły w obronie swojego 
gościa, zmiękczyła serca dzielnych „po­
licjantek”, które w końcu zrezygnowały 
z nałożenia kary na „świętego pirata 
drogowego” i pomagały w rozdawaniu 
słodyczy dzieciom, które na tę okazję 
przygotowały piosenki i wierszyki dla 
swego ulubieńca.
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Jak się okazało, święty Mikołaj pod­
trzymywał chlubne tradycje polskiej 
kawalerii i do dzieci przybył na koniku, 
dzięki czemu nasi milusińscy mogli so­
bie zrobić zdjęcia z naszym bohaterem 
i jego nietypowym „pojazdem”. O dobre 
samopoczucie zgromadzonych dzieci 
dbały uczennice i nauczyciele Zespołu 
Szkół nr 3 w kąciku malucha. O tym, 
że dzieci twórczo spędziły czas przeko­
nać mógł brokat goszczący na rękach, 
twarzach i ubraniach. Ale ozdoby były 
piękne...

Ponieważ Adwent to przede wszyst­
kim czas refleksji, nasi uczniowie III 
klasy policyjnej napisali i odegrali 
wzruszającą scenkę „Nie mam czasu”. 
Młodzi aktorzy przemówili do naszych 
serc uświadamiając wszystkim, że w za­
bieganym życiu trzeba znaleźć czas na 
najważniejsze sprawy, żeby potem nie 
żałować i nie cierpieć z powodu zanie­
chania. Równie wzruszający był repor­
taż przygotowany przez panią Agniesz­
kę Majewską zatytułowany „Przed 
zachodem słońca”, a przeprowadzony 
z jedną z najstarszych mieszkanek Sła­
więcic panią Moniką Manek, która 
udowodniła, że młodym jest się dopóty, 
dopóki ma się młode serce.

Trzygodzinne spotkanie zakończy­
ło losowanie głównych nagród. Pan 
Klaudiusz Bialik, konferansjer, z wielką 
wprawą przedłużał odczytywanie nu­
merów wygranych losów podnosząc, 
profesjonalnie (!) wszystkim ciśnienie, 
ale w końcu wszystkie nagrody znalazły 
szczęśliwych odbiorców.

Zakończone losowanie uświadomiło 
organizatorom, że XI Sławięcickie Spo­
tkanie Adwentowe przeszło do historii. 
Serdecznie dziękujemy wszystkim, któ­
rzy w jakikolwiek sposób przyczynili 
się do sukcesu tego przedsięwzięcia; 
rodzicom, uczniom, współorganizato­
rom i sponsorom oraz gościom, którzy 
zechcieli skorzystać z naszego zaprosze­
nia.

Z okazji zbliżających się Świąt Boże­
go Narodzenia życzymy zdrowia, spo­
koju, radości ze wspólnego świętowa­
nia, błogosławieństwa Bożego, a przede 
wszystkim dużo CZASU dla całej rodzi­
ny. Na kolejne spotkanie „sławięcickiej 
rodziny” zapraszamy za rok!

Grażyna Bryłka
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Nareszcie potrafiłem zrozumieć, 
jakie pozycje zawiera nasza faktura 
opłaty za prąd. Myślałem kiedyś, że 
wystarczy pomnożyć ilość zużytych 
kilowatogodzin przez cenę i już będę 
wiedział. Tak jak przy zakupie karto­
fli. Teraz jestem szczęśliwy, ponieważ 
zespół matematyków z kilku uniwer­
sytetów rozgryzł nareszcie wszystkie 
rubryczki i już wiem. Najbardziej się 
ucieszyłem, gdy odkryto, że przy cał­
kowitym braku poboru prądu też będę

musiał zapłacić za tzw. utrzymanie 
gotowości dostawy. Ale to tylko sen. 
Naprawdę to jest proste...

Znowu staliśmy w kolejce po pasz­
port. Chcieliśmy pojechać do Rzymu na 
jakieś ważne wydarzenie. Trzy noce spa­
łem w „Syrence” na parkingu obok bu­
dynku MO w Koźlu. Było nam ciepło, 
ponieważ kolega, który starał się o wy­
jazd do Czech, też czekał na paszport. 
Czwartego dnia jakaś pani wyniosła kosz 
z paszportami i powiedziała, że mogę je­
chać do Rzymu, ale bez żony Marii. Nie 
wiedziałem, co mam robić. Maria mnie 
obudziła, pytając, czemu krzyczę przez 
sen coś o paszportach i milicji?

Wzorem niemieckich gmin, Rada 
Miasta Kędzierzyna-Koźla podjęła 
uchwałę, która przyznaje każdej osobie

z zagranicy odwiedzającej nasze mia­
sto tzw. PIENIĄDZE PRZYWITALNE. 
Wystarczy pojechać do Urzędu do Koź­
la, pokazać dowód osobisty (z danego 
kraju) i udać się do kasy... Zawsze to 
coś -  pomyślałem -  gdy z moim kuzy­
nem z Ulm odbieraliśmy 400 zł.

Dwóch gości w autobusie kłóciło się 
głośno, co to są właściwie za święta każ­
dego roku pod koniec grudnia. Jeden 
przekonywał, że to „święto rodziny” 
i „święto przesilenia zimowego”. Drugi 
wspominał o „święcie podarunków dla 
najbliższych”. Doszło prawie do ręko­
czynów, kto ma rację... Nagle do auto­
busu wszedł prawdziwy Anioł. Biła od 
niego niezwykła jasność. Zrozumiałem 
tylko jakieś słowa pieśni „...a na ziemi 
pokój ludziom”. Nie słyszałem więcej 
żadnej dyskusji o świętach, wszyscy 
śpiewali...

Śnił: Gerard Kurzaj

Po Śląsku o skarbniku  -  górniczym pomocniku
Zaglądom na moj cienki już kalen- 

dorz i rozmyślom -  łostatniy tydnie 
tygo roku... Jaki tyn grudziyń boł boga­
ty we roztomajte adwentowe spotkania, 
szczególne imieniny, a teraz świynta 
i zakończynie roku.

Zatrzimałach się na 4 grudnia -  Bar­
bórce i myśla... Tukej we 
naszich Sławięcicach nie 
momy wiela górników 
i mało się zawsze godało 
ło tym świyncie i sami 
Barbórce. A ło „Skarb­
niku” -  dobrym duchu 
śląskich kopalń tyż nie 
wiymy wiela. Zaczłach 
się tym duszkiem intere­
sować.

I jak we ślonskich 
książkach piszom, łod 
dowiyn downa głymbo- 
ko na grubach miyszkoł 
se Skarbnik. Pomogoł łon zasypanym 
górnikom abo i tym, co mają jaki wypa­
dek przi robocie. Niykej taki Skarbnik 
i ich trocha postraszy -  jak klną przi 
robocie abo i robi z niymi roztomajte 
bołzny.

Skarbnika idzie poznać po długi, 
siwy brodzie abo jest przebleczony za 
fajnygo sztajgra, kedy indzi za górni­

ka-pomagera, może być i „myszką”, 
„wiatrym” abo „zielonym światłym”. 
On prawie nigdy nie wyłazi na wiyrch
-  chyba, że musi pomoc jaki wdowie po 
górniku. Beztoż mają go grubiorze bar­
dzo w zołcy, że im pomogoł.

Skąd on się wzion we kopalniach -  
ludzie roztomajcie goda- 
ją. A prawda boła takoł: 

Na jedny śląski grubie 
robioł górnik Walenty. 
Mioł rodzina, chałpa, 
króliki i zygrodka, a boł 
bardzo a bardzo robotny 
-  tak choćby robioł za 
trzech. Boł tyż i do tygo 
dobrym kamratym we 
robocie. Nieroz podzie- 
loł się swoiymi sznitami, 
chyntnie pożyczoł łopa­
ty i lampy.

„Wałek, nie rób tela, 
dyć już mosz gymba chudo, choćby na 
jedno umycie” -  godała mu baba. 

Gwarek Wałek niy doł se nic pedzieć
-  ino robioł we dnie i w nocy, bo tak 
kochoł ta swoja robota.

Aże się roz przewrocioł na grubie. 
Zaniyśli go kamraty do dom. Ostat- 
niymi siyłami prosioł Ponboczka i ink- 
szych świyntych, a nołbarzi św. Barbór­

ka -  coby go jeszcze do kopalniy wziyni 
nazod. I świynci we niebie uradziyli, że 
jygo dusza nie pójdzie zaroz do nieba, 
ino zostanie na dole we kopalni, kaj na 
zawsze byndzie Skarbnikym, co wachu- 
je wyngel -  nasz czorny skarb. A ta swo­
ja „honorowo! robota” byndzie pełnioł 
do końca świata, potem zakludzi dusze 
wszystkich śląskich górników na sąd 
ostateczny.

Tyle na temat SKARBNIKA wyczytała 
i gwarą opisała Irka Kwoczała

Słowniczek
grubiorz, gwarek -  górnik 
zołcny -  ceniony 
kam rat -  kolega 
sztajger -  sztygar 
przebleczony -  przebrany 
zakludzić -  zaprowadzić 
hercowa -  łopata w kształcie serca 
karbitka -  lampa karbidowa 
łod dowiyn downa -  dawno temu 
roztomajte gupoty -  różne żarty 
sznita -  kromka chleba 
kabsa -  kieszeń 
skludzić -  schować 
brać się stąd -  uciekać

Zwroty i słówka wysznupała 
Irka Kwoczała_____________________________
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wiadomości z Miejsca Kłodnickiego

Witamy wszystkich czytelników Ga­
zety Sławięcickiej. Chcielibyśmy po­
dzielić się z Wami naszymi nowinami.

Od ostatniego numeru wiele się u nas 
wydarzyło.
• 20.10.2013 odchodziliśmy w naszym 
kościele filialnym 25-lecie poświęcenia 
naszej świątyni. O godzinie 10.45 zebra­
liśmy się pod Kapliczką, gdzie dawniej 
odprawiane były msze święte i nabo­
żeństwa, skąd uroczystą procesją wy­
ruszyliśmy w stronę kościoła. Świątynia 
i teren wokół niej były pięknie przystro­
jone. Uroczystą mszę świętą odprawił 
ks. Jan Piechoczek. Przybyli również 
inni zaproszeni księża, orkiestra ze Sła­
więcic oraz sztandary.
• Na naszym osiedlu na ulicy Jaskółek 
pojawił się nowy sklep BARTEK. Pie­
czywo (bardzo smaczne), na razie do­
wożone jest jeszcze z Raszowej.
• Trwa wojna pomiędzy Powiatowym 
Zarządem Dróg a kierowcami dużych 
samochodów ciężarowych. Drogowcy 
-  po naszych interwencjach -  znak sta­
wiają, a kierowcy wyrywają go i wrzu­
cają do rowu. Wszystko to dzieje się na 
skrzyżowaniu ulicy Szpaków z drogą na 
Zalesie przy cmentarzu w Sławięcicach.
• Po wielu miesiącach starań z na­
szej strony pojawił się długo wyczeki­
wany znak ograniczający prędkość do 
40 km/h. Prośby i pisma adresowane 
do Starostwa Powiatowego przyniosły 
oczekiwany efekt. Znak pojawił się pod 
tablicą z nazwą osiedla od strony Ciso­
wej. Ale jest to jak na razie tylko jedna 
załatwiona sprawa, z jaką zwracaliśmy

się wielokrotnie już od kilku lat do Sta­
rostwa.
• Niedawno Agencja Rynku Rolnego 
przekazała władzom Gminy drogę na 
Kobylec. Mieszkające tam 2 rodziny 
od zachodu słońca walczą z egipski­
mi ciemnościami. Potrzebne od zaraz 
oświetlenie uliczne.
• Już od lata dwa razy w tygodniu na 
nasze osiedle przyjeżdża sklep mięsno- 
-wędliniarski na kółkach. Wyroby Pana 
PYKI cieszą się bardzo wielkim zainte­
resowaniem -  smakują jak domowe.
• Rozpoczął się już sezon grzewczy. 
W naszej OSP mamy nareszcie nowy 
piec c.o. i jest ciepło.
• Staraniem Rady Osiedla wykonane 
zostało fachowo stanowisko do gril- 
lowania na placu OSP, przyda się na 
wszelkiego rodzaju festyny -  będzie 
bezpieczniej.

• Zrobiliśmy zakupy i doposażyliśmy 
„osiedlową” kuchnię. Jest maszyna do 
waty cukrowej, frytownica, są nowe 
ekspresy do kawy i termosy.
• Z niecierpliwością czekamy na obie­
cany plac zabaw. Powstanie on dopiero 
w przyszłym roku. Na drodze do wyko­
nania projektu pojawiało się wiele prze­
szkód, które udało się pokonać, jednak 
z pewnych względów inwestycja została 
przerzucona na przyszły rok.
• Rada Osiedla Miejsce Kłodnickie 
wystąpiła z oficjalnym zaproszeniem do 
Pani Starosty Kędzierzyna-Koźla. Chce­
my, aby wraz z odpowiednimi kierow­
nikami przyjechała do nas i spotkała się 
z Radą Osiedla oraz mieszkańcami. Jest 
wiele spraw, o które prosiliśmy, a nie zo­
stały one zrealizowane.
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• Trochę boimy się o nasz mostek na 
Młynówce obok Kapliczki. Jak był bu­
dowany, nikt chyba nie przewidział, że 
będą się przez niego przewalały kilku- 
dziesięciotonowe ciężarówki. Nawet nie 
wiemy, jaka jest jego nośność.
• Ubojnia trzody chlewnej, która znaj­
duje się za Cisową przy drodze do Za­
lesia „obdarowuje” nas fetorem, jaki 
niesie się z pól, na które beczkowozy 
z tej ubojni wywożą gnojowicę w dzie­
siątkach hektolitrów. Pola ciągną się od 
Cisowej do Miejsca Kłodnickiego, a ten 
proceder ciągnie się już latami.
• Dnia 30.11 i 01.12 zawitała do naszej 
strażnicy OSP wystawa gołębi poczto­
wych. Byli wystawcy, były setki pięk­
nych gołębi, niektóre z nich zakwalifi­
kowały się do dalszego etapu.
• W przyszłym roku nasze corocz­
ne spotkania karnawałowe dla ludzi 
starszych, schorowanych, samotnych 
i opuszczonych chcemy przenieść na 
okres wiosenno-letni. Przemawia za 
tym fakt, że można to zrobić w formie 
pikniku na świeżym powietrzu, pogoda 
sprzyja dobremu nastrojowi, jest cieplej 
i można dłużej posiedzieć w miłym gro­
nie.
• W środę, 27.11.2013 nasi strażacy, 
podobnie jak ich koledzy ze Sławięcic, 
Cisowej i Kłodnicy brali udział w ewa­
kuacji szkoły i przedszkola w Cisowej. 
Na szczęście to tylko ćwiczenia, ale 
emocje były duże.

Wszystkim Czytelnikom „Gaze­
ty Sławięcickiej” mieszkańcy Miejsca 
Kłodnickiego życzą Wesołych Świąt.

Annasz
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Dzień świętego Marcina

Nie tak dawno temu, czyli 8 listopa­
da w pięknej okolicy naszych małych 
Sławięcic pojawił się konno człowiek 
o szlachetnym sercu. Starsi mieszkań­

cy powiadali, że jest to św. Marcin. 
Pokazał nam, jak należy dzielić się do­
brem z bliźnimi. Obejrzeliśmy spektakl 
przedstawiający sceny z życia św. Mar­

cina. Złożyliśmy dary w postaci zaba­
wek, słodyczy, przyborów szkolnych dla 
potrzebujących dzieci.

Sam przyniósł nam słodkie rogale 
i pyszny poncz. Przy wspólnych śpie­
wach w blasku płomieni ogniska poże­
gnaliśmy naszego gościa. Dziękujemy 
wszystkim za udział w obchodach i za­
praszamy za rok.

Serdeczne podziękowania kierujemy 
do osób, które przyczyniły się do orga­
nizacji tej uroczystości. B.

Składki
Poniższy tekst dotyczy tylko tych 

Członków Towarzystwa Przyjaciół Sła­
więcic, którzy jeszcze zalegają z opłace­
niem składek członkowskich.

Przypominam, że do końca 2013 
roku pozostało już tylko kilka dni i był­
by czas opłacić składki członkowskie na 
rok bieżący i oczywiście uregulować za­
ległości z lat poprzednich.

Wielu z nas zrobiło już to w ciągu 
roku, ale są też tacy (na szczęście nie­
liczni), którzy potrzebują nieustanne­

go przypominania. Opłacanie składek 
jest jednym z nielicznych obowiąz­
ków członka Towarzystwa a przyna­
leżność do niego jest całkowicie do­
browolna. Jeśli ktoś nie chce należeć 
do Towarzystwa Przyjaciół Sławięcic 
to powinien się jasno, pisemnie za­
deklarować. Zgodnie ze Statutem 
Zarząd ma prawo wykluczyć z To­
warzystwa za uporczywe niepłacenie 
składek. Ponieważ zbliżają się święta 
Bożego Narodzenia, nie chcielibyśmy 
jako Zarząd zamiast życzeń świątecz­
nych i noworocznych wysyłać pism 
upominających.

Dla ułatwienia wpłat dodaję, że 
składki można składać do mnie osobi­
ście lub bezpośrednio na konto ban­
kowe Towarzystwa: Bank Pekao SA 1/ 
Kędzierzyn-Koźle 85 1240 1659 1111 
0000 2600 7126 z dopiskiem „skład­
ki członkowskie”. Na konto to można 
oczywiście wpłacać także darowizny 
na cele statutowe Towarzystwa, w tym 
wydawanie „Gazety Sławięcickiej”. Za 
wszelkie wpłaty serdecznie dziękujemy.

Z życzeniami Radosnych Świąt Bo­
żego Narodzenia i samych dobrych dni 
w Nowym Roku 2014

Grzegorz Białek -  Skarbnik TPS
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20  LAT ZESPOŁU PIEŚNI LUD O W O  SILESIA

Wielu mieszkańców Kędzierzyna-Koźla pam ięta do dziś koncert Zespołu Pieśni Ludowej SILESIA 
z Łubnian, który odbył się parę lat tem u w naszej auli.

To była prawdziwa ludowa pieśń śląska z całym swym bogactwem i dostojeństwem.
Z okazji 20. urodzin na ręce lidera Zespołu Krystiana Czecha składamy przyjacielskie gratulacje. 

Zespół SILESIA wykorzystuje w swoim repertuarze najpiękniejsze perełki starodawnej pieśni śląskiej. 
Towarzystwo Przyjaciół Sławięcic otrzymało zaproszenie na jubileuszowy wieczór tej grupy artystycznej. 

Reprezentowała nas pani Izabela Migocz v-ce prezes stowarzyszenia.
Jak relacjonowała pani Izabela -  wieczór był fantastyczny.

Pozwólcie drodzy przyjaciele z S1LES11, że jeszcze raz na łamach naszej gazety, 
w imieniu wielu naszych Czytelników, którzy Was pam iętają powiemy głośno:

JESTEŚCIE WSPANIALI! TAK TRZYMAĆ!
Redakcja8
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Informacje z zespołu Szkół Miejskich nr 4
Skrót najważniejszych wydarzeń 

w Naszej Szkole:
• 30 września uczniowie pierwszej kla­
sy gimnazjum zostali uroczyście przyję­
ci do grona społeczności uczniowskiej 
naszej szkoły -  organizator p. A. Ada­
miak
• 14 października odbyła się uroczysta 
akademia z okazji Dnia Edukacji Naro­
dowej -  organizator p. J. Lipińska
• 26 października chętni uczniowie 
pomogli porządkować cmentarz -  opie­
kun p. A. Burzan.
• 8 listopada odbył się apel z okazji 
rocznicy odzyskania przez Polskę Nie­
podległości -  organizator p. M. Szyn- 
dzielorz
• 8 listopada braliśmy udział w obcho­
dach dnia św. Marcina
• 8 listopada najmłodsi uczniowie na­
szej szkoły brali udział w akcji pod ha­
słem „Śniadanie daje moc” -  organiza­
tor p. I. Stasiak

• 26 listopada odbyła się próbna ewa­
kuacja uczniów i pracowników szkoły
• uczniowie klasy pierwszej szkoły 
podstawowej przystąpili do programu 
edukacyjnego pt. „Klub Bezpiecznego 
Puchatka” -  opiekun p. I. Stasiak
• najmłodsi uczniowie naszej szkoły 
uczestniczyli w projekcie pt. „Pluszowy 
Miś” -  opiekun p. I. Szafarczyk

Nasze sukcesy
Marek Laurentowski -  uczeń II klasy 

gimnazjum zakwalifikował się do dru­
giego etapu Wojewódzkiego Konkursu 
z Matematyki -  opiekun p. A. Burzan

Bogdan Kopeć -  uczeń II klasy gim­
nazjum zakwalifikował się do drugiego 
etapu Wojewódzkiego Konkursu z Fi­
zyki -  opiekun p. M. Dąbrowski

Marek Laurentowski -  uczeń II klasy 
gimnazjum zakwalifikował się do dru­
giego etapu Wojewódzkiego Konkursu 
z Fizyki -  opiekun p. M. Dąbrowski 

Michał Gajewski -  uczeń III kla­
sy gimnazjum zakwalifikował się do 
drugiego etapu Wojewódzkiego Kon­
kursu z Języka Angielskiego -  opiekun 
p. M Wiśniewska

Marek Laurentowski -  uczeń II kla­
sy gimnazjum zakwalifikował się do 
drugiego etapu Wojewódzkiego Kon­
kursu z Języka Angielskiego -  opiekun 
p. M Wiśniewska

Michał Gajewski -  uczeń III klasy 
gimnazjum zakwalifikował się do dru­
giego etapu Wojewódzkiego Konkur­
su z Języka Niemieckiego -  opiekun 
p. A Wientzek

Karolina Szendzielorz -  uczennica 
III klasy gimnazjum zakwalifikowała 
się do drugiego etapu Wojewódzkie­
go Konkursu z Języka Niemieckiego -  
opiekun p. A. Wientzek

Tomasz Golenia -  uczeń V klasy za­
kwalifikował się do drugiego etapu Wo­
jewódzkiego Konkursu z Języka Nie­
mieckiego -  opiekun p. U. Sus

Paweł Cedzich -  uczeń I klasy gim­
nazjum zakwalifikował się do drugiego 
etapu Wojewódzkiego Konkursu z Języ­
ka Niemieckiego -  opiekun p. A. Wient­
zek

Marta Burzan -  uczennica III kla­
sy gimnazjum zakwalifikowała się do 
drugiego etapu Wojewódzkiego Kon­
kursu z Języka Polskiego -  opiekun 
p. M. Szyndzielorz

Marek Laurentowski -  uczeń II kla­
sy gimnazjum zakwalifikował się do 
drugiego etapu Wojewódzkiego Kon­
kursu z Języka Polskiego -  opiekun 
p. M. Szyndzielorz

Laura Foltys -  uczennica II kla­
sy gimnazjum zakwalifikowała się do 
drugiego etapu Wojewódzkiego Kon­
kursu z Języka Polskiego -  opiekun 
p. M Szyndzielorz

Natalia Pietryszyn -  uczennica II 
klasy gimnazjum zakwalifikowała się 
do drugiego etapu Wojewódzkiego 
Konkursu z Języka Polskiego -  opiekun 
p. M. Szyndzielorz

Jolanta Kopeć -  uczennica VI klasy 
zakwalifikowała się do drugiego etapu 
Wojewódzkiego Konkursu z Języka Pol­
skiego -  opiekun p. A. Adamiak

Julia Pogoda -  uczennica VI klasy 
zakwalifikowała się do drugiego etapu 
Wojewódzkiego Konkursu z Języka Pol­
skiego -  opiekun p. A. Adamiak

Julia Pogoda -  uczennica VI klasy 
zakwalifikowała się do drugiego etapu 
Wojewódzkiego Konkursu z Historii -  
opiekun p. A. Adamiak

Julia Pogoda -  uczennica VI klasy 
zakwalifikowała się do drugiego etapu 
Wojewódzkiego Konkursu z Przyrody -  
opiekun p. M. Witczak

Jolanta Kopeć -  uczennica VI klasy 
zakwalifikowała się do drugiego etapu 
Wojewódzkiego Konkursu z Przyrody -  
opiekun p. M. Witczak

Jessica Słotosz -  uczennica V klasy 
zakwalifikowała się do drugiego etapu 
Wojewódzkiego Konkursu z Przyrody -  
opiekun p. M.Witczak

Nikola Kołodziej -  uczennica V kla­
sy zakwalifikowała się do drugiego eta­
pu Wojewódzkiego Konkursu z Przyro­
dy -  opiekun p. M. Witczak

Laura Foltys -  uczennica II klasy 
gimnazjum zakwalifikowała się do dru­
giego etapu Wojewódzkiego Konkursu 
z Biologii -  opiekun p. M. Witczak 

Marta Burzan, Michał Gajewski, Ka­
rolina Szendzielorz, Oliwia Gowin, Pa­
weł Cedzich, Kevin Barucha, Damian 
Moszko -  uczniowie zakwalifikowani 
się do regionalnego etapu XII Ogólno­
polskiego Konkursu Języka Niemiec­
kiego -  opiekun p. A. Wientzek

Oliwia Gowin -  uczennica III klasy 
gimnazjum zakwalifikowała się do rejo­
nowego etapu Diecezjalnego Konkursu 
Wiedzy Religijnej

Podziękowania
Społeczność uczniowska składa ser­

decznie podziękowania wszystkim oso­
bom, które angażują się w życie Naszej 
Szkoły.

BiM
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WSPOMOGLI 
„GAZETĘ SŁAWIĘCICKĄ”

Margarete MAINUSCH 
Lucjan WIECZOREK 

Gabriela i W erner NAHL1K 
Margarete BURZAN 

Wolfgang LERCH 
ks. Henryk WOLLNY 

Gizella BURZAN 
Renata i Jorg DIETRICH 

W anda i Karol KULODZIK 
Kornelia i Franciszek JANAS 

Irena i Ernest ZIMMERT

Bardzo dziękujemy 
i gorąco pozdrawiamy 
naszych Dobrodziejów 

i współwydawców!
Redakcja

Rozpoczynamy cykl przedstawiający postacie sławięcickiego futbolu. Dziś przy­
bliżamy sylwetkę wieloletniego piłkarza Energetyka Sławięcice -  Eugena Harnusa. 
Grał w klubie od wieku juniora, szybko awansując do drużyny seniorów. Grając 
jako pomocnik i napastnik, wyróżniał się dobrą techniką, dobrze grał głową i po­
siadał mocne, celne uderzenie na bramkę rywali. Lubiany i ceniony przez trenerów 
i kolegów z boiska. Po zakończeniu kariery w Niemczech, jako weteran, każdo­
razowo uczestniczył w meczach oldbojów Polska-Niemcy. Przyjeżdżając zawsze 
obdarowywał młodzież naszego klubu przywiezionym sprzętem. Eugen, czekamy 
na Ciebie, festynowy mecz już niedługo!

Obserwator sportowy Z. T.

Do redakcji 
przyszedł: list

Szanowna Redakcjo Gazety Sławięcickiej!
Za życzenia z okazji moich 80. urodzin serdecznie dziękuję. Byłem bardzo 

wzruszony, ale jednocześnie napełniony radością, że nasza gazeta o mnie nie za­
pomniała.

Oglądam teraz i porównuję pierwszy numer gazety oraz numer z roku 2013. 
Twierdzę, że postęp jest nadzwyczajny. Wtedy stawialiście pierwsze kroki wy­
dając na kserografie skromne pismo. Teraz odbieram gazetę ze Sławięcic jako 
periodyk tworzony przez fachowców. Nie wiem, czy jest jeszcze na Śląsku dru­
ga gazeta wydawana w małej miejscowości, a tak popularna Europie i na całym 
świecie. Za Waszą pracę i trud kłaniam się przed całą redakcją. Bez głębokiej 
miłości do ziemi rodzinnej, do naszych Sławięcic, nie byłoby to możliwe. Sła- 
więciczanie rozproszeni po różnych kątach świata proszą Was o dalszą pracę nad 
wydawaniem tego pisma. Życzę Wam wszystkiego najlepszego, zdrowia i zapału 
do redaktorskiej pracy. Zostańcie z Bogiem!

Wasz Wolfgang Lerch z Niemiec
PS. Zapraszam cały zespół redakcyjny na kolację do restauracji w Sławięci­

cach. Upoważniam pana Gerarda, aby mnie zastąpił w wyborze restauracji i aby 
zajmował moje miejsce przy stole. Przepraszam za moje błędne pisanie. Jak Bóg 
pozwoli, to przyjadę w przyszłym roku do Sławięcic.

Od redakcji:
Dziękujemy za miłe słowa i zaproszenie na kolację. Dodaje nam to skrzydeł 

do dalszej pracy. Wesołych Świąt dla Pana, małżonki Barbary i synów. Z kolacją 
poczekamy na Wasz przyjazd do Sławięcic!
  10

W imieniu Osiedlowego Domu 
Kultury „Komes” pragnę na ręce 
Pana Gerarda Kurzaja, szefa Towa­
rzystwa Przyjaciół Sławięcic oraz 
całej redakcji, złożyć serdeczne po­
dziękowanie za pomoc organizacyj­
ną i nieodpłatne wypożyczenie wy­
stawy pt. „Sławięcice wczoraj, dziś, 
jutro”, jak i możliwość prezentacji 
wieńca dożynkowego koła gospodyń 
wiejskich ze Sławięcic. Jest to zna­
komita lekcja historii dla wszystkich 
zainteresowanych. Dziękujemy bar­
dzo! Z okazji zbliżających się Świąt 
Bożego Narodzenia i Nowego Roku 
życzymy wszystkim czytelnikom 
wszystkiego najlepszego, zdrowia 
i wszelkiej pomyślności. Z  artystycz­
nym pozdrowieniem 
Kier. ODK „Komes” Zbigniew Staniś

Eugen Harnus na stadionie Werderu Brema

Ambasadorzy sławięcickiej piłki
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Sport w KS Sławięcice
Jesień na piłkarskich boiskach

Trener Mateusz Knurowski z drużyną Żaczków po Turnieju w Cisku: 
u góry od lewej: Kuba Kerner, Igor Benisz, Krzysiu Szczęsny, Simon Bussek, 
Kamil Czempik, na dole od lewej: Kamil Gorywoda, Filip Kalisz, Dominik Gil, 

Bartek Burzan, Martyna Małolepsza, Kuba Gawłowski, Tymon Rypa

Zakończyły swe rozgrywki ligowe 
drużyny KS Sławięcice w rundzie je­
siennej. Udaną jesień mieli seniorzy pod 
przewodnictwem trenera Adama Kani. 
W A klasie zanotowali 7 zwycięstw, 
4 remisy i z dorobkiem 25 punktów 
usadowili się w czołówce tabeli, osta­
tecznie zajmując 5 miejsce. Ofensywna, 
skuteczna gra naszej drużyny (46 strze­
lonych bramek) znalazła uznanie wśród 
kibiców, którzy licznie dopingowali 
naszą drużynę na stadionie przy ul. Sa­
dowej. Wielu z nich podążało za piłka­
rzami na mecze wyjazdowe, wspierając 
swoich ulubieńców. Z przyjemnością 
obserwujemy, że coraz więcej młodych 
wychowanków naszego Klubu wchodzi 
do składu zespołu i stanowi o jego sile. 
To cieszy i jednocześnie prognozuje 
dalszą rozbudowę już teraz mocnego 
zespołu w Sławięcicach. W drużynie 
panuje doskonała sportowa atmosfera 
i wzajemne porozumienie. Gracze two­
rzą kolektyw, po którym w wiosennych 
meczach można się spodziewać walki 
o najlepsze pozycje w ligowej tabeli.

JUNIORZY
Drużyna ju­

niorów Trenera 
Szymona Kupki 
początek ligi mia­
ła dosyć trudny, 
przeplatając zwy­
cięskie mecze na 
naszym sławię- 
cickim stadionie 
z wyjazdowymi 
porażkami z ni­
żej notowanymi 
p rz ec iw n ik am i 
(Zimna Wódka, 
Nowy Dwór). 
Druga część run­
dy jesiennej to 
koncertowa gra 
naszego zespołu, 
który w tym cza­
sie wygrał pięć 
spotkań prze­
grywając tylko 
raz w Błotnicy 
Strzeleckiej. Nie­
zwykle ważne 
dla układu tabeli 
były wyjazdowe 

zwycięstwa z liderem w Krępnej (3:2) 
oraz z wiceliderem Otmętem Krapko­
wice (3:1). Pozwoliły one zająć młodym 
zawodnikom KS-u drugie miejsce w ta­
beli na koniec rundy jesiennej. Trener 
oraz jego podopieczni zapowiadają am­
bitną walkę o awans do I ligi, a my wie­
rzymy, że na wiosnę nie zawiodą i swój 
cel osiągną.

TRAMPKARZE
Zespół Trenera Jana Fogla po reorga­

nizacji rozgrywek miał bardzo trudne 
zadanie. Grupa zawodników do nie­
dawna grających w zespole młodzików 
stanowiła trzon drużyny, która według 
nowych przepisów grała na pełnowy­
miarowym boisku w 11-osobowym 
składzie. Ta sama grupa w wielu me­
czach mierzyła się z zespołami które 
reprezentowali gracze starszych roczni­
ków. Tym niemniej, w żadnym meczu 
naszej drużynie nie zabrakło ambicji 
i woli walki. Zdobyte doświadczenie 
i praca na treningach owocowała coraz 
lepszą grą, więc runda wiosenna po­

winna przynieść wzbogacenie dorobku 
punktowego drużyny. Poza rozgrywka­
mi ligowymi, trampkarze odnosili bar­
dzo cenne sukcesy wygrywając Turniej 
w Blachowni oraz halowy Mikołajkowy 
Turniej w Koźlu.

ŻACZKI
Najmłodsza drużyna w naszym Klu­

bie rozwijająca się pod nadzorem Ma­
teusza Knurowskiego to dzieci rocznika 
2005 i młodsi. Młodzi zawodnicy treno­
wali na naszym stadionie od września, 
kontynuując zajęcia z ubiegłego sezonu. 
Ta ciągle powiększająca się sympatycz­
na grupa nie brała udziału w ligowych 
turniejach, jednak rozgrywała towarzy­
skie mecze z dziećmi grającymi w ze­
społach Chemika i Football Academy 
z Kędzierzyna. Zawodnicy mieli oka­
zję zaprezentować swoje umiejętności 
w Turnieju o Puchar Prezesa Podokrę- 
gu ZPN 23 listopada w Cisku. W cie­
kawych meczach ich ofiarna gra była 
nagradzana gromkimi brawami licznie 
zgromadzonych widzów. Puchar wrę­
czony za 6 miejsce stanowił powód do 
dumy dla dzieci i ich rodziców. Żaczki 
wezmą udział w rozgrywkach „Ligi Mi­
strzów 7-latków”, czyli cyklu 6 turnie­
jów halowych w mocnej stawce rywali. 
Serdeczne podziękowania należą się 
wszystkim rodzicom naszych pociech, 
którzy bardzo aktywnie wspierają swoje 
dzieci w treningach, meczach i wyjaz­
dowych turniejach.

Zarząd KS Sławięcice składa gorą­
ce podziękowania państwu Monice 
i Gintrowi KERNER z F.U.H ZAŁOGA 
GM, którzy wyremontowany w swoim 
warsztacie samochodowym autobus 
udostępniają na mecze i turnieje wy­
jazdowe. Jest to nieoceniona pomoc dla 
naszego klubu, a jako pierwsza w auto­
busie na swój turniej wyruszyła druży­
na Żaczków.

Oprac. Z. Tomik

 |
Zdrowych 

i Błogosławionych Świąt 
Bożego Narodzenia oraz 

szczęśliwego Nowego Roku 
wszystkim Przyjaciołom 

naszego sławięcickiego klubu 
w kraju i za granicą życzą 

działacze, trenerzy i piłkarze 
KS Sławięcice. 

________________________________
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Dzień siostry Alicji w Sławięcicach

Najpierw były śluby wieczyste 
we Wrocławiu dnia 5 październi­
ka, a tydzień później cieszyliśmy się 
wszyscy na „prymicjach” siostry Ali­
cji Grzywocz w naszej sławięcickiej 
świątyni. Tak radosnego rozpoczęcia 
życia zakonnego jeszcze w życiu nie 
widziałem. Procesja z orkiestrą, uro­
czysta msza św. przy wypełnionym 
kościele, podarunki, żarty i... łzy. 
Było prawie tak radośnie jak na we­
selu w Kanie Galilejskiej. Żadnego 
wina nie zabrakło. Kto był na tej uro­
czystości, to zapamięta ją zapewne 
na długo. Droga Alicjo! Szanowni 
Państwo! Pozwólcie, że nie będę się 
rozpisywał szczegółowo o tym świę­
cie, lecz w zamian przytoczę jeszcze 
raz to, co siostra Alicja napisała do 
nas w trzech tekstach zamieszczo­
nych w naszych „Listach Parafial­
nych” w październiku 2013. Druku­
jemy też jeden wierszyk dedykowa­
ny siostrze. Napisała go Pani Wiola, 
mieszkanka Kędzierzyna. Tak więc 
siostro Alicjo jeszcze raz bijemy Ci 
brawo (jak w kościele) za odwagę, że 
podjęłaś tę decyzję o wstąpieniu na 
tę Bożą Drogę! Życzymy optymizmu 
i sił na każdy dzień. Znamy swoje 
e-maile, więc myślę, że będziesz ze 
Sławięcicami w stałym kontakcie. 
Wesołych Świąt i dobrego Nowego 
Roku dla całej Twojej Rodziny Za­
konnej.

G.Kurzaj

29.09.2013 
Pokój i Dobro!

Odpowiadając na sympatyczną 
i życzliwą ciekawość sławięcickich pa­
rafian, chciałabym opowiedzieć troszkę 
o Siostrach Kapucynkach Tercjarkach 
od Świętej Rodziny, czyli Zgromadze­
niu w którym 5 października 2013 roku 
złożyłam śluby wieczyste.

Dla wielu z Was nie jest tajemnicą, 
że moją przygodę z życiem zakonnym 
rozpoczęłam już 12 lat temu, kiedy to 
zawitałam do Wrocławia i rozpoczę­
łam kandydaturę u sióstr Kapucynek 
Tercjarek. Potem był postulat, nowicjat 
w hiszpańskiej Saragossie, a w kwietniu 
2007 przywdziałam habit i złożyłam 
moje pierwsze śluby, które od tej pory 
odnawiałam co roku rozeznając dalej 
swoje powołanie i przygotowując się do 
tych ślubów już na zawsze.

Przez cały ten czas, zgodnie z cha­
ryzmatem Zgromadzenia uczyłam 
się jak naśladować Jezusa na wzór 
św. Franciszka i O. Luisa Amigo (na­
szego założyciela), modląc się, żyjąc 
we wspólnocie siostrzanej, pracując 
wśród potrzebujących. Poznawałam 
również życie i misje naszej rodziny 
zakonnej w Polsce, Hiszpanii, trochę 
też w Niemczech i Kolumbii. To tylko 
niektóre z 33 krajów, w których jeste­
śmy obecne.

W Polsce pierwszy klasztor naszego 
Zgromadzenia został otwarty w 1996 r. 
we Wrocławiu. Jest on jak na razie jedy­
nym naszym domem w Polsce, ale mamy 
nadzieję, że z czasem Pan upatrzy sobie 
więcej Kapucynek Tercjarek wśród Po­
lek... Może ze Sławięcic? Nasza służba 
we Wrocławiu jest bardzo różnorodna: 
praca w hospicjum, z dziećmi, pomoc 
rodzinom przeżywającym problemy, 
duszpasterstwo młodzieży, katecheza, 
a za kilka dni poszerzy się ona jeszcze 
o klub seniora.

Pokornie proszę o modlitwę w inten­
cji naszej wrocławskiej wspólnoty (a jest 
nas 6 sióstr: 2 Hiszpanki, 1 Niemka, 
3 Polki) i całego Zgromadzenia! Ser­
deczne Bóg zapłać za życzliwość!

06.10.2013 
Pokój i Dobro!

„To jak to jest u sióstr z tym habi­
tem?” Na to pytanie, które nurtuje

wielu z Was, chciałabym dziś odpowie­
dzieć.

Jak już pisałam tydzień temu, nasze 
Zgromadzenie jest obecne w 33 kra­
jach w Europie, Ameryce Południo­
wej i Północnej, Afryce i Azji. Ozna­
cza to, że Kapucynki Tercjarki żyjemy 
w miejscach bardzo różnorodnych pod 
względem klimatu, kultury, mental­
ności, tradycji. Między innymi z tego 
powodu w Zgromadzeniu obowiązu­
ją różne modele habitu i dodatkowo 
możliwość noszenia zwykłego stroju 
świeckiego.

Najczęściej nosimy habit brązowy 
z czarnym welonem. To właśnie taki ha­
bit założyłam w dniu moich pierwszych 
ślubów w kwietniu 2007. Potem jednak, 
ze względu na misję mi powierzoną, 
najczęściej nosiłam ubiór świecki. Są 
okoliczności, w których habit jest świa­
dectwem, są też sytuacje, kiedy jest on 
blokadą, powoduje odrzucenie... A by­
cie siostrą „nosi się” dużo głębiej... „Nie 
habit czyni mnicha”.

Ten model habitu nie sprawdza się 
jednak np. w RD Kongo, gdzie siostry 
noszą jego afrykańską wersję (odpo­
wiednio uszyte kikuembe). W Indiach 
nosimy długą tunikę franciszkańską ze 
szkaplerzem. W krajach tropikalnych 
na co dzień siostry zakładają beżowy 
chałat (roboczą, prostszą wersję habitu) 
z białym welonem...

Ale wszystkie 1200 Kapucynek Ter­
cjarek nosimy insygnię Zgromadzenia: 
krzyż z wpisanymi weń literami T i C 
(Tau, Terciarias Capuchinas). Po tym 
można nas wszędzie rozpoznać!

Życzę błogosławionej niedzieli i do 
zobaczenia za tydzień w Sławięcicach!

13.10.2013 
Pokój i Dobro!

I... serdeczne Bóg zapłać! Nie mogę 
dziś inaczej zacząć jak właśnie od po­
dziękowania za tak liczną i serdeczną 
obecność parafian ze Sławięcic na wro­
cławskiej uroczystości. Dziękuję ks. 
Proboszczowi i wszystkim, którzy za­
angażowali się w przygotowanie wyjaz­
du, za modlitwę i życzliwość, upieczo­
ne ciasta, ministrantom i Mariankom 
za obecność przy ołtarzu. Wszystkim 
za wszystko! I już z góry dziękuję też za 
obecność i przygotowanie uroczystości
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w Sławięcicach. Niech odbędzie się ona na chwałę Bożą, jak 
zwykł mawiać o. Luis Amigó, Założyciel naszego Zgromadze­
nia.

I to właśnie o ojcu Luisie chciałabym coś jeszcze dziś opo­
wiedzieć. Urodził się w 1854 r. w hiszpańskiej Walencji, w czasie 
kiedy zakonnicy i zakonnice zostali z tego kraju wygnani. Idąc 
za głosem powołania zawędrował do Francji i wstąpił do Bra­
ci Mniejszych Kapucynów. Dzięki przemianom politycznym, 
które się później dokonały, mógł powrócić do Hiszpanii, gdzie 
przyczynił się do odnowy wiary i odbudowy Kościoła. Był oso­
bą bardzo uduchowioną, żyjącą życiem Boga, który jest Miłością 
i przez świadectwo życia zachęcającą innych do wiary, zaufania 
Bogu i życia według Jego woli. Mając 33 lata założył nasze Zgro­
madzenie Sióstr Kapucynek Tercjarek od Św. Rodziny, a 4 lata 
później Braci Kapucynów Tercjarzy od Matki Bożej Bolesnej. 
Obu rodzinom zakonnym wpajał miłość do Chrystusa Dobrego 
Pasterza, który zna swoje owce, poszukuje zagubionych i oddaje 
za nie życie... Do dziś siostry i bracia na całym świecie wpatrują 
się w Świętą Rodzinę, MB Bolesną i Dobrego Pasterza -  trzy iko­
ny, z których czerpią siły i natchnienie do życia wiarą i do pracy 
apostolskiej.

O. Luis Amigó nigdy nie przestał wypełniać swojego powoła­
nia do bycia bratem wszystkich ludzi i całego stworzenia. Nawet 
będąc biskupem zadziwiał wiernych swoją bliskością, prostotą, 
pokorą i ubóstwem. W swoim skromnym, urządzonym w duchu 
Św. Franciszka, pałacu biskupim lubił gościć robotników, rolni­
ków, ubogich, których nazywał „swoją wybraną cząstką”. Rozpo­
czynając jego proces beatyfikacyjny bł. Jan Paweł II nazwał go 
„gigantem życia duchowego”.

Życzę błogosławionej niedzieli i wstawiennictwa o. Luisa 
Amigó we wszelkich waszych intencjach!

s. Alicja Grzywocz HTC

 Laurka z fiołkiem  
dla siostry Alicji

Nad Kanałem Gliwickim, w  sław nych Sławięcicach, 
w  kochającej rodzinie wzrastała Alicja.

Pan Jezus był tam blisko, las szum iał wokoło. 
Lala m łodszym  rodzeństwem rządziła wesoło.

Z  Agnieszką razem w  szkole, w  górach i na nartach... 
Oazowe spotkania i serca otwarte.

Na Górze świętej Anny, wśród grona młodzieży 
poczuła  że  je j serce do Boga należy.

Ju ż  niejednemu przecież w  sercu zapikało, 
że  „żniwo wielkie ale robotników mało”.

To piękne powołanie i emocje wielkie. 
Wspólnego coś z  tym  miała, chyba  siostra Elke. 

Postulat, studia, potem w yjazd do H iszpanii 
Nowy język , radosna praca z  dzieciakami. 

Pierwsze śluby, znów studia, wreszcie magisterium.
Rekolekcje w  Kolumbii bo ju ż  w iesz na pewno... 

Wrocław. Dom Sióstr Tercjarek od Świętej Rodziny, 
je s t  w szak  siostro Alicjo Twym  domem rodzinnym.

Wróciłaś wreszcie tutaj, do ziemi ojczystej.
Na Bożej Drodze, składasz dziś Śluby Wieczyste. 

My Ci życzym y szczęścia, wytrw ałości siły, 
by życie niosło radość, sny piękne ziściły.

Niech Cię wspiera Maryja, mocą Sił Niebieskich, 
w szyscy św ięci na czele z  Antonim Padewskim. 
    Wiola 

WYPOŻYCZALNIA SPRZĘTU 
REHABILITACYJNO - MEDYCZNEGO

w u m e d - reh 
APARATÓW TLENOWYCH 
ŁÓŻEK REHABILITACYJNYCH 
WÓZKÓW INWALIDZKICH 
SSAKÓW MEDYCZNYCH 
BALKONIKÓW 
STOLIKÓW
KUL REHABILITACYJNYCH 
SCHODOŁAZÓW 
PODNOŚNIKÓW

OPERUJEMY TRANSPORT. MONTAŻ ORAZ RŁSTRUKTAŹ 
W DOMU ODBIORCY, JAK RÓWNIEŻ OBSŁUG* SERWISOWA

47-224 Kędzierzyn-Koźle 
ul. Zielona 8 /2  
tel. 724 306 480

Łukasz
Kremzer

www.wumed-reh.pl
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Ale nas podzielili przez ten remont 
mostu na Kanale Gliwickim! Ogromnie 
się cieszymy, że most jest już otwarty. 
Jakie to szczęście dla wykonawców i nas 
wszystkich, że w listopadzie 2013 nie 
było mrozów! Wtedy to byłaby „jazda” 
przez Ujazd aż do wiosny. Za most mimo 
wszystko dziękujemy i prosimy, nie za­
mykajcie go przez najbliższe 100 lat!

Buduje się nowy chodnik na czę­
ści ulicy Sławięcickiej. Brawo! Tyle lat 
na to czekaliśmy. Jest to jednak tylko 
część odcinka tego chodnika wymaga­
jącego pilnej wymiany. Może w roku 
2014 znowu znajdą się jakieś pieniądze 
u właściciela, czyli w Generalnej Dyrek­
cji Dróg Krajowych i Autostrad i uda się 
wreszcie cały chodnik po obu stronach 
drogi doprowadzić do europejskiego 
porządku?

Znowu przeżywaliśmy w Sławię­
cicach piękną uroczystość ku czci św.

Marcina. Więcej piszemy o tym w in­
nym miejscu naszej gazetki. Jest to 
wspaniała inicjatywa parafii, szkół, ro­
dziców i instytucji wspomagających. 
Główne przesłanie tego przedsięwzię­
cia, czyli „Pomagaj potrzebującemu”, 
jest mocno osadzona w naszej chrześci­
jańskiej tradycji i kulturze. Serce rośnie, 
gdy się widzi, jak staramy się te wartości 
przekazać dzieciom i młodzieży.

Ostatnio można zaobserwować, że 
w naszej miejscowości powstają nowe 
domy. Oznacza to, że to nasze „miej­
sce na ziemi” jest przyjazne dla nowych 
rodzin. Cieszymy się z tego bardzo 
i wszystkim budującym nowe domy ży­
czymy wytrwałości w wielkim trudzie, 
jaki podjęli.

Wielkie rzeczy dzieją się na ulicy Sa­
dowej. Trwa tam budowa nowych dróg 
i chodników. To piękne osiedle, położo­
ne wśród zieleni i prawie w lesie, nabie­
rze teraz kolorytu mimo, że idzie zima.

Wieczorem, w święto Wszystkich 
Świętych, kolejny raz mogliśmy uczest­
niczyć w sakramencie Eucharystii spra­
wowanym na naszym cmentarzu. Dzie­
je się tak już od kilku lat i co ciekawe, 
pogoda zawsze nam sprzyja. Atmosfera 
była świąteczna i nadzwyczajna. Śpiewy

i muzyka specjalnie przygotowane na 
ten wieczór wszystkich nas umacniały. 
Wokół kaplicy „Małego Księcia Hohen- 
lohe” zgromadziło się ponad 100 osób. 
Do zobaczenia za rok.

Znowu zaproszono na do Zabrza do 
Domu Muzyki i Tańca, na koncert „PO 
NASZYMY CZYLI PO ŚLĄSKU” orga­
nizowany od ponad 20 lat przez Radio 
Katowice. Głównym organizatorem 
tego niezwykłego przedsięwzięcia jest 
Pani Senator Maria Pańczyk, którą go­
ściliśmy już w Sławięcicach kilkakrot­
nie. Tegoroczny konkurs wygrała Pani 
Ewelina Sokół-Galwas z Wodzisławia. 
Pani Ewelina mówiła piękną gwarą ślą­
ską o ...kozach. Zrobiła to tak dowcip­
nie, że zawojowała jury (profesor Mio­
dek, profesor Simonides i ks. Profesor 
Szymik) i zdobyła tytuł ŚLĄZACZKI 
ROKU 2013. Zainteresowanych zapra­
szam za rok do Zabrza.

Nasi przyjaciele z kędzierzyńskiej 
parafii Ducha Świętego i NMP Matki 
Kościoła również wydają swoją gazet­
kę. Od czasu do czasu dociera ona do 
naszych rąk. Gratulujemy i pozdrawia­
my. Życzymy Wesołych Świąt wszyst­
kim członkom wspólnoty zgromadzo­
nej wokół tej pięknej, monumentalnej 
świątyni na osiedlu Piastów.

obserwujący: Gerard Kurzaj

Drogi księże Darku 
w dalekim Peru!

Dziękujemy za przysłane życzenia z dalekie­
go kraju. Specjalnie ich nie tłumaczymy na język 
polski, ponieważ serce nam podpowiada, co na­
pisałeś! Nasza młodzież ma teraz zadanie dobrze 
przetłumaczyć Twoją kartką z Peru!

Życzymy Ci, księże Darku, dużo sił w pracy mi­
syjnej w tych trudnych warunkach, o których wie­
my. Niech Ojciec Niebieski i Narodzony Pan Jezus 
dodają Ci sił każdego dnia!

Każdy z Wikarych pracujących w Sławięcicach 
zostawia w tej parafii pewien ślad, tak jak mówił 
ks. proboszcz Jan Piechoczek, gdy odchodziłeś 
z naszej parafii.

Ty tych śladów w Sławięcicach zostawiłeś bar­
dzo, bardzo dużo. Pamiętamy o tym! Do zobacze­
nia! Do usłyszenia!

Redakcja i przyjaciele ze Sławięcic
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wieści z Bajkowego Przedszkola

dzieciom którędy należy się udać do 
wyjść ewakuacyjnych.

14 listopada gościliśmy aktorów 
z teatru ”Pinokio” z Nowego Sącza, któ­
rzy przedstawili bajkę ekologiczną pt. 
„Zaczarowany las”. Dzieci poznały bli­
żej problemy mieszkańców lasu -  waż­
nym aspektem było podkreślenie zna­
czenia ekologii.

15 listopada dyrektor Agata Ga- 
brysz pasowała uroczyście nowe dzieci 
z grupy „Krasnoludki” oraz „Smerfy”

na dzielnych przedszko­
laków naszego przed­
szkola.

19 listopada wszyst­
kie dzieci miały okazję 
zagrać na instrumentach 
u boku profesjonalne­
go muzyka oraz zapo­
znały się w wyglądem 
i brzmieniem saksofonu 
podczas audycji mu­
zycznej pt. „Spotkanie 
z instrumentami-sakso- 
fony”.

W grupie „Smer­
fów” odbyło się spotka­
nie z panią doktor Ewą 
Jochem, która pokazała 
i nauczyła jak dbać i myć 
prawidłowo zęby.

Listopadowy miesiąc 
w bajkowym przedszko­
lu zakończyły zabawy 
andrzejkowe. W grupie 
„Tygryski” nauczyciel­

ki Agnieszka Kuraś, Emilia Ostrow­
ska zorganizowały zabawy wspólnie 
z dziećmi oraz rodzicami w popołu­
dniowy czwartek. „Krasnoludki” oraz 
„Smerfy” bawiły się wspólnie z nauczy­
cielkami w piątkowe południe przy 
słodkim poczęstunku, wróżbach i za­
bawach ruchowych.

Gdy ukaże się ten numer „Gazety 
Sławięcickiej”, będziemy już po spotka­
niach z Mikołajem, na którego bardzo 
czekają wszystkie dzieci. W tym roku 
spotkamy się z Nim w zaprzyjaźnio­
nym Zespole Szkół Miejskich Nr 4 oraz 
w Hotelu Hugo, do którego przyjdą 
dzieci wraz z rodzicami w godzinach 
popołudniowych.

Z pozdrowieniami dla wszystkich 
czytelników.

nauczycielka Bajkowego Przedszkola 
Agnieszka Kuraś

 

Radosnych i pogodnych Świąt 
Bożego Narodzenia oraz wielu 

szczęśliwych chwil 
sukcesów oraz wszelkiej 

pomyślności 
w nadchodzącym 

Nowym Roku

życzy dyrektor Publicznego 
Przedszkola Nr 18 

Agata Gabrysz wraz z  personelem

_________________________________

Bajkowe Przedszkole ciepło otulone 
w szaliki, oczekuje na pierwszy biały 
puszek... Tymczasem wrażeń w naszym 
przedszkolu wciąż przybywa i dzieci na 
pewno nie mogą narzekać na nudę (...)

Przedstawiamy kalendarium wyda­
rzeń oraz imprez w których uczestni­
czyły nasze przedszkolaki:

W październiku odbyły się warsz­
taty dla dzieci z pierwszej pomocy me­
dycznej, prowadzone przez uczennice 
z Liceum Medycznego w Kędzierzy- 
nie-Koźlu. Celem zajęć było oswoje­
nie dzieci z sytuacjami wymagającymi 
interwencji medycznej oraz nauczenie 
ich podstawowych czynności związa­
nych z pierwszą pomocą oraz istotnych 
umiejętności, np. jak wezwać pomoc 
przez telefon, co robić gdy dojdzie do 
urazu lub stanu zagrożenia życia.

W listopadzie w ramach programu 
Bezpieczne Przedszkole odwiedzili nas 
Strażacy z Ochotniczej Straży Pożarnej 
w Sławięcicach. Podczas swej wizy­
ty opowiadali jak należy się zachować 
podczas pożaru oraz zademonstrowali 
jak przebiega pierwsza pomoc podczas 
niebezpiecznego wypadku. Nie obyło 
się także bez ćwiczeń ewakuacyjnych, 
w czasie których dokładnie pokazano
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Adwent
A d w e n t -  oczek iw an ia  czas. 
C zekam y co nam  p rzyn ies ie

-  c zym  obd a rzy  nas.
Znow u ro zsią d ą  s ię  p o  ką tach  A nioły

-  w ysła n n icy  nieba.
R ozejrzą  s ię  dookoła  i sp ra w d zą ,

c zy  w s z y s tk o  p rzyg o to w a n e  ja k  trzeba. 
C zy w  żłóbku  w s z y s tk o  w  porządku , 

a b y  w ygodn ie  było  D zieciątku.
C zy  w  sercach  j e s t  trochę m iejsca. 

N a ciepło, dobroć, m iłość i szczęśc ie . 
Z apalm y św iece, 

czu w a jm y i czekajm y.
N a narodzen ie D ziecią tka  

w  betlejem skiej stajni.

Kącik z fiołkiem
Grudnik cały w  kwiatach, ciemiernik rozkwita, 

wygoniła je s ień  zim a pracowita.
Maluje srebrzyste fio łk i w  oknach ciemnych, 

w ym raża  goryczkę z  korali jarzębin.

Sypie śniegiem  w szędzie, po lasach i polach, 
żeby było biało i czysto  dokoła.

Las skrzy  się bajkowo -  kraina zaklęta, 
w  dom u pachnie sosną  zaraz będą święta.

Pierwsza gw iazda  poprzez nieba przestw ór bieży, 
gd y  siadam y w szyscy  razem  do wieczerzy. 

Opłatek, choinka w  św ia te łek  pow odzi.. 
Śpiew am y kolędy, Boży S yn  się rodzi

C zekam y na  Ciebie Je zu  przez rok cały, 
na błogosławieństwo Twoich rączek małych, 

na Twe światło, niechby w  duszach  nam  świeciło 
i niosło nam  wiarę, nadzieję i miłość.

Wiola

Korzystny trójkąt
Domowy Kościół to gałąź rodzinna 

Ruchu Światło-Życie. Najczęściej ten 
ruch określany jest jako Oaza. W naszej 
parafii kiedyś też istniała Oaza. Zatem 
Domowy Kościół to oaza dla mał­
żeństw.

Jesteśmy 6 lat w małżeństwie i 5 lat 
we wspólnocie, we wspólnocie ze sobą 
i z Bogiem, stanowiąc pewnego rodza­
ju „trójkąt” małżeński. O wstąpieniu 
do Domowego Kościoła rozmawiali­
śmy jeszcze w okresie narzeczeństwa. 
Dlaczego? Ja (Marcin), głównie z po­
wodu widocznych owoców uczestni­
czenia w tej wspólnocie moich rodzi­
ców. Zmiana, jaka dokonała się w ich 
małżeństwie, rozwiała mi wszelkie 
wątpliwości co do tego, że również 
chcę uczestniczyć w Domowym Ko­
ściele. Po 20 latach wspólnego życia 
moi rodzice weszli do Domowego Ko­
ścioła i po prostu, z dwojga niemal ob­
cych sobie, żyjących obok siebie ludzi, 
widziałem jak stopniowo się do siebie 
zbliżają, ożywają, a ich małżeństwo zy­
skuje nowe lepsze życie.

Mnie (Agnieszce), też podobał się 
ten pomysł. Od początku uważałam, 
że wspólna formacja duchowa pomo­
że nam, naszemu małżeństwu, stwo­
rzyć trwałą więź, dobry dom, o którym 
wspólnie z Marcinem myśleliśmy. Za­
leżało mi na tym, byśmy razem rozwi­
jali się także w sferze duchowej. O Do­
mowym Kościele słyszałam od swoich

przyjaciół, którzy należą do tej wspól­
noty.

W Oazie Rodzin mamy wsparcie. Je­
steśmy wśród ludzi, z którymi łączą nas 
wspólne wartości i dążenia. Znajduje­
my ich nie tylko w miejscu, w którym 
mieszkamy, ale w całej Polsce. Głównie 
dzięki rekolekcjom. To ważne, by spoty­
kać ludzi, którzy też borykają się z roz­
maitymi problemami, ale tak samo chcą 
„żyć jak Pan Bóg przykazał”.

Bycie we wspólnocie jest bardzo waż­
ne, ale nie najważniejsze. Ważniejsze jest 
dla nas mobilizowanie się do tego, by­
śmy byli bliżej siebie i pogłębiali swoją 
małżeńską więź, abyśmy byli dla siebie 
lepszymi małżonkami, bardziej otwar­
tymi na swoje wzajemne potrzeby, a dla 
naszych dzieci lepszymi rodzicami. Dary 
Domowego Kościoła skłaniają nas także 
do tego, byśmy razem przeżywali co­
dzienne życie w tym, co ono przynosi, 
zarówno dobrego, jak i trudnego i mobi­
lizują nas do codziennej pracy nad sobą. 
Ale i to jeszcze nie jest najważniejsze. 
Ważniejsze od tego, że jesteśmy bliżej sie­
bie jest to, że jest z nami Bóg i naszą mał­
żeńską wspólnotę pogłębiamy w kon­
takcie z Nim, będąc razem przed Nim, 
i w drodze do Niego. Jako małżonkowie 
jesteśmy na dolnych „rogach” trójkąta. 
Chcąc zbliżyć się do siebie, zbliżamy się 
jednocześnie do Boga, który jest na gór­
nym „rogu” i odwrotnie, zbliżając się do 
Boga, jesteśmy coraz bliżej siebie.

Dzięki trwaniu we wspólnocie, sta­
ramy się rozpoznawać Jego plan wobec 
każdego z nas i naszej rodziny, odczyty­
wać Jego Wolę i wypełniać Ją w naszym 
wspólnym życiu. I to jest najważniejsza 
sprawa, cel wspólnoty Domowego Ko­
ścioła: nasza wspólna codzienna droga 
do Boga, poprzez zwyczajne troski i ra­
dości. Siłę do jej pokonywania czerpie­
my nie tylko z naszej ludzkiej mocy, ale 
przede wszystkim z Bożej obecności.

Wiemy, że nasz ks. proboszcz za­
angażował się w utworzenie wspól­
noty w naszej parafii. Każdy powie: 
„To nie dla nas, my nie mamy czasu”. 
My odpowiadamy: spotkanie jest raz 
w miesiącu i naprawdę da się znaleźć 
czas, by spojrzeć na swoje małżeństwo 
na nowo, z nowym zapałem, z tzw. 
świeżym duchem. Zachęcamy zatem 
wszystkie małżeństwa, i te młode, i te 
długoletnie do włączenia się do wspól­
noty Domowego Kościoła i korzysta­
nia z jej darów.

Agnieszka i Marcin Nowak
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Rada Osiedla Sławięcice

• 19 października odbyła się w auli 
Zespołu Szkół Nr 3 „Biesiada Sławię­
cicka” której celem było zapewnienie 
rozrywki przede wszystkim dojrzałym 
mieszkańcom naszej dzielnicy. Na sce­
nie, poza kabaretem szkolnym wystąpił 
zespół kabaretowy „Bajery”, a do części 
tanecznej przygrywał zespół „Oxygen”. 
Można było napić się piwa, zjeść bigos 
i pośpiewać, a potem się porządnie wy­
tańczyć. Za symboliczną opłatą moż­
na było również zjeść kawałek kołacza 
i bezpłatnie napić się kawy lub herbaty. 
Dziękujemy wszystkim, którzy mieli 
ochotę przyjść i pobawić się z nami.
• Mieliśmy również przyjemność 
współuczestniczyć w organizacji festy­
nu św. Marcina. Rogaliki i poncz były 
przepyszne, pogoda i frekwencja rów­
nież dopisały.
• Kolejną rzeczą, którą udało nam się 
wykonać, to wycinka krzewów przy ul. 
Sławięcickiej 52. Od kilku lat na chod­
nik wrastały w tym miejscu krzaki, 
przez co problematyczne było przejście 
tą stroną drogi. Dziękujemy chętnym, 
którzy nam przy tym pomagali a byli to 
oprócz członków Rady Osiedla: Jacek 
Tymofiewicz i Adrian Przesdzing.
• Dnia 25 listopada, tak jak w całym 
Kędzierzynie-Koźlu, w Sławięcicach 
odbyło się referendum w sprawie od­
wołania prezydenta. Oto jego wyniki:

• Miło nam Państwa poinformować, 
że po wielu latach nieobecności w In­
ternecie Sławięcice mają znów swoją 
oficjalną stronę internetową. Jej adres 
to www.slawiecice.pl. Na stronie można 
znaleźć informacje, co dzieje się w Sła­
więcicach i nie tylko. Zdjęcia ze sławię- 
cickich imprez, opis historii oraz na­
szych zabytków, ważne adresy i nume­
ry telefonów, harmonogram wywozu 
śmieci, rozkład jazdy autobusów i wiele 
innych cennych informacji. Zapra­
szamy wszystkich chętnych do współ­
pracy nad prowadzeniem tej strony.

Liczba uprawnionych do głosowa­
nia: 2239 osób. Frekwencja: Zespół 
Szkół Miejskich Nr 4 4,79% (105 osób) 
Liczba głosów na „TAK”: 105 
Liczba głosów na „NIE”: 0 
Frekwencja: DPS 100% (48 osób)
Liczba głosów na „TAK” 25 
Liczba głosów na „NIE”: 19 
• Dnia 7 grudnia we współpracy 
z OSP Sławięcice zaprosiliśmy do nas 
Mikołaja. Zawitał o godzinie 17.00 
z prezentami dla każdego grzeczne­
go dziecka. Siedemdziesięcioro dzieci 
wracało po spotkaniu z Mikołajem do 
domu z uśmiechem na twarzy, kto nie 
był, niech żałuje. Obowiązkowo była 
wata cukrowa i mały poczęstunek, któ­
re były oczywiście darmowe.

Chętnych prosimy o kontakt mailowy 
kontakt@slawiecice.pl
• Projekt techniczny ścieżki rowerowej 
ze Sławięcic do Blachowni jest już goto­
wy. Wiosną rozpoczną się prace wyko­
nawcze. Ścieżka będzie poprowadzona 
po stronie zakładów pracy i zaczynać 
się będzie od ul. Dąbrowszczaków.
• Zapraszamy Państwa na tradycyj­
nego Sylwestra pod gwiazdami, który 
odbędzie się na placu „Pod krzyżem”. 
Zacznie się jak zawsze o godzinie 23:00 
a skończy około godziny 1:30. W pro­
gramie: zabawa przy muzyce Dj Rucka, 
gorący napój na rozgrzanie tempera­
mentów, pokaz sztucznych ogni, ogni­
sko.
• Zapraszamy również na „Babski 
comber”, który czeka nas już w lutym!! 
Dokładną datę i godzinę znajdziecie 
Państwo na plakatach.

Informacje spoza Rady Osiedla:
Fundacja „Wiedzieć więcej” z Kę­

dzierzyna-Koźla złożyła wniosek do 
Urzędu Miasta w ramach propozy­
cji inwestycji w nowym rozdaniu re­
gionalnego programu operacyjnego 
województwa opolskiego w latach 
2014-2020 w sprawie inwestycji, któ­
ra miałaby być realizowana między 
innymi w Sławięcicach. A dotyczył on 
wyznaczenia, inwentaryzacji i ochro­
ny miejsc przyrodniczo-cennych w osi 
korytarza ekologicznego umiejscowio­
nego wzdłuż rzeki Kłodnica, reliktów 
Kanału Kłodnickiego od gminy Ujazd 
do ujścia Kłodnicy do rzeki Odry oraz 
budowa ścieżek edukacyjno-rekreacyj- 
nych na bazie projektowanego obszaru 
w oparciu o szlaki turystyczne piesze, 
rowerowe oraz kajakowe wraz z bazą 
postojową. Na terenie sławięcickiego 
parku miałby powstać ogród botanicz­
ny, a w kolejnych latach palmiarnia. 
Podsumowując, całość ma za zadanie 
uatrakcyjnienie turystyczne naszego 
miasta, a przede wszystkim dzielnicy, 
co miałoby wpłynąć pozytywnie na 
ruch turystyczny, a w konsekwencji 
przynieść korzyści gospodarcze, jakie 
płyną z obsługi ruchu turystycznego.

Kończąc tą pozytywną informacją, 
składamy Państwu najszczersze życze­
nia pełnych wewnętrznego spokoju 
Świąt Bożego Narodzenia oraz udanej 
zabawy sylwestrowej.

W imieniu Rady Osiedla Sławięcice 
Katarzyna Serwon-Tymofiewicz
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800 km pieszo do grobu św. Jakuba 
w Santiago de Compostela w Hiszpanii

No to ruszamy!

Pielgrzymowanie i górskie wędrówki 
były już od dawna moją życiową pasją.

Początki moich pielgrzymek sięgają 
roku 1968, kiedy to siedmioro szesna­
stolatków ze Sławięcic po raz pierwszy 
wybrało się na pielgrzymkę do Często­
chowy na Jasną Górę. Wśród nich by­
łam też ja. Potem jeszcze wielokrotnie 
pokonywałam pieszo trasę Sławięcice- 
Jasna Góra wraz z wieloma innymi piel­
grzymami.

Minęło wiele lat. Powoli zbliżał się 
rok mojego przejścia na emeryturę. 
Wtedy to zrodził się we mnie plan (za­
mierzenie) pójścia szlakiem św. Jakuba 
w Hiszpanii. Pomyślałam, że nie ma­
jąc ograniczeń czasowych, będę miała 
większą szansę realizacji mojego zamie­
rzenia. Niemniej zaczęły mnie gnębić 
pierwsze obawy. Najbardziej nurto­
wały mnie pytania: czy podołam temu 
przedsięwzięciu nie znając języka hisz­
pańskiego? Czy wystarczy mi kondycji 
fizycznej i psychicznej? Jakie czekają 
na mnie niebezpieczeństwa, gdy pójdę 
sama? Zaczęłam więc zbierać infor­
macje, czytać książki i przewodniki na 
ten temat. Pół roku przed moim plano­
wanym startem poznałam grupę osób, 
którzy już wielokrotnie pielgrzymowali 
rożnymi szlakami św. Jakuba. Przy­
łączyłam się więc do tej grupy. Razem 
z nimi zaczęłam chodzić na wędrówki, 
by wzmocnić moją kondycję, uczestni­
czyłam w ich spotkaniach, by uzyskać 
jak najwięcej wartościowych wskazó­
wek na tą niecodzienną wyprawę.

Wreszcie nadszedł dzień mojego 
lotu do Bilbao w Hiszpanii. Stamtąd 
poruszając się autobusem i pociągiem 
dotarłam do miejsca mojego startu,

do małego historycznego miasteczka 
w francuskich Pirenejach o nazwie Sa- 
int-Jean-Pied de Port. To stąd wyrusza­
ją co roku tysiące pielgrzymów na tak 
zwany „francuski szlak św. Jakuba”, któ­
ry doprowadza ich po około 800 km do 
grobu św. Jakuba w Santiago de Com­
postela. Jednym z nich miałam być ja. 
Byłam bardzo podekscytowana. Mimo 
serdecznego przyjęcia w moim pierw­
szym schronisku i miłej wspólnej kola­
cji z innymi pielgrzymami, nie spałam 
dobrze tej nocy. Na drugi dzień czekał 
mnie pierwszy etap mojej pielgrzymki. 
Tego dnia nigdy nie zapomnę. Jest wto­
rek 23.04.2013 r. Po pożegnaniu gospo­
darzy schroniska i modlitwie w miej­
scowym kościele wyruszam z prawie 
10-kilogramowym plecakiem w niezna­
ne. Przede mną strome 8,5 km do na­
stępnego schroniska w górach. Na trasie 
stale myślałam o wskazówkach byłych 
pielgrzymów: Idź rozważnie! Nie śpiesz 
się! Nie zapomnij o przerwach na odpo­
czynek! Pij wystarczająco!

Po 2,5 godzinach dotarłam do schro­
niska Orisson. Tu czeka mnie pierw­
sze pranie. Moje wyposażenie to dwie 
najwyżej trzy sztuki z każdego rodzaju 
ubrania, zabrałam najlżejsze jakie mia­
łam, odważone wagą kuchenną. Do­
brze, że jest słonecznie i wietrznie -  po­
myślałam. Wieczorem znowu wspólna 
kolacja. Gospodarze proszą pielgrzy­
mów, a było nas około czterdziestu, 
by się krótko przedstawili -  większość 
uczyniła to w języku angielskim. Oka­
zało się, że przy stole siedziały osoby 
z wszystkich pięciu kontynentów świa­

ta. Byłam zaskoczona, że ludzie przyjeż­
dżają z tak odległych krajów, biorą na 
siebie tyle trudu i niewygody, by pójść 
tym szlakiem, szlakiem po którym już 
w średniowieczu wędrowali pielgrzymi 
z całej Europy. Może właśnie dlatego są 
dziś tutaj -  pomyślałam.

Jutro kolejny górski etap. Trzeba 
przejść przełęcz na wysokości ponad 
1400 m. Wyruszam ze wschodem słoń­
ca, po drodze spotykam pielgrzymów 
poznanych przy kolacji, witając ich 
popularnym pozdrowieniem „Buen 
Camino” (Dobrej drogi). Po 19 km do­
cieram do Domu Pielgrzyma w ogrom­
nym klasztorze Roncesvalles. Mam 
szczęście -  są jeszcze wolne łóżka w jed­
nej z 50-osobowych sal nowocześnie 
urządzonego schroniska. Na kolację 
umówiłam się z dwoma małżeństwami 
z Holandii i Szwajcarii. Przedtem bra­
liśmy udział w wieczornej mszy świętej 
w klasztornym kościele.

Taki był początek mojej pielgrzymki. 
Nie sposób opisać tutaj wszystkie moje 
przeżycia i doświadczenia (pamiętnik 
mojej pielgrzymki to zapisane macz- 
kiem w zeszycie 37 stron).

Przyszły kolejne dni. Zimne, deszczo­
we, z przeziębieniem i gorączką, z prze­
rwą na rekonwalescencję. To znowu dni 
pełne słońca, soczystej, wiosennej przy­
rody, ciekawych spotkań, międzynarodo­
wych nabożeństw, na których ksiądz wy­
woływał przedstawicieli poszczególnych 
narodowości do ołtarza. Nie zabrakło też 
wezwania POLONIA! Szłam przez duże, 
interesujące miasta: Pamplona, Burgos, 
Leon, Astorga, ale także przez małe osady
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Pismo Przyjaciół Sławięcic

Do Zabrza i Bytomia ze Sławięcic nie jest daleko!

Poniżej podaję kilka informacji o wydarzeniach kulturalnych 
w niedalekim Zabrzu i Bytomiu. Warto czasem zorganizować 
wyjazd rodzinny czy przyjacielski do tych miast. Zapraszam! 

ZABRZE:
• 21.12.2013 r., godz. 18.00 -  Moscow City Ballet -  dom

„Jezioro Łabędzie” muzyka Piotr Czajkowski, _  _  . .
• 04.01.2014 r., godz. 17.00 -  Koncert Noworoczny £  Jjj j ^a ^ ca
• „Wielka Gala Straussowska”,
• 28.01.2014 r., godz. 18.00 -  „Clanad powraca do Polski”,
• 02.02.2014 r., godz. 17.00 -  „Wielka Gala Strauss i Przyjaciele”,
• 14.02.2014 r., godz. 19.00 -  IV Kabaretowe Walentynki,

Kasa DMiT czynna od poniedziałku do piątku w godz. 8.00-18.00, 
w sobotę od 10.00-14.00, tel. (32)271-66-22. Bilety oraz szczegółowe 

informacje dostępne również on-line, www.dmit.com.pl
BYTOM:
• 26, 27.12.2013 r., godz. 18.00 -  Koncert Kolęd i Pastorałek,
• 01, 04, 05.01.2014 r., godz. 18.00 -  R. Loewe -  My Fair Lady,
• 10,11.01.2014 r., godz. 18.00 -  G. Puccini -  Cyganeria, O26.01.2014 r., godz. 18.00 -  G. Puccini -  Tosca,

08.02.2014 r., godz. 18.00 -  G. Verdi -  Traviata,
21.02.2014 r., godz. 18.00 -  G. Verdi -  Aida, ^ w ^ y t o m i u * *

25.02.2014 r., godz. 18.00 -  S. Moniuszko -  Straszny Dwór, ©yr**f«r fftOIWZ HMflK
27.02.2014 r., godz. 18.00 -  J. Strauss -  Zemsta Nietoperza,
28.02.2014 r., godz. 18.00 -  J. Strauss -  Baron Cygański,

Szczegółowe informacje o repertuarze są dostępne na stronie internetowej 
Opery Śląskiej: www.opera-slaska.pl 

Rezerwacje biletów: Dział Imprez i Reklamy Opery Śląskiej (32)39 66 808 
lub opera@opera-slaska.pl 

Kasa biletowa: (32)39 66 815, 39 66 87
Oprać. Izabela Migocz

i wioski. Przeżyłam dni wzruszające, peł­
ne zapału i energii. Ale były też dni zwąt­
pienia, bolących nóg i ramion. Jednak 
im bliżej byłam celu, tym łatwiej nosiło 
mi się plecak, tym radośniej kroczyłam 
nawet na nieciekawych ścieżkach pro­
wadzących przy ruchliwych drogach. Po 
6 tygodniach stałam na wzgórzu Monte 
do Gozo (Góra Radości), gdzie Papież Jan 
Paweł II spotkał się w roku 1989 z mło-

Na trasie

dzieżą całego świata. Z tego wzgórza zo­
baczyłam po raz pierwszy Santiago de 
Compostela -  cel mojej pielgrzymki. Zo­
stało mi tylko 5 km do grobu św. Jakuba 
-  jak mało w porównaniu z 795 kilome­
trami, które już przeszłam -  pomyślałam 
sobie wtedy. Następnego dnia, 1.06.2013 
r. o godzinie 9.00 rano stałam wzruszo­
na na placu przed wspaniałą katedrą św. 
Jakuba w Santiago de Compostela. Moje 
marzenie stało się rzeczywistością. Za­
wdzięczam to wielu bliskim mi osobom, 
które od początku wierzyły w moje moż­
liwości, modliły się za mnie, trzymały za 
mnie kciuki.

Santiago, jak się później okazało, to 
nie był koniec mojej pielgrzymki. Wie­
dząc, że w tym samym czasie ks. Franci­
szek Kurzaj z grupą Amerykanów i kilku 
Sławięciczan przybędzie do Fatimy, po­
jechałam tam, by się z nimi spotkać. Nie­
spodzianka była duża, a radość jeszcze 
większa. Po ponad sześciu tygodniach 
nareszcie spotkałam rodzinę, znane mi 
osoby. Nie obyło się bez łez. Po tym spo­
tkaniu nie wracałam już do Santiago.

Z portugalskiego Porto wyruszyłam 
w drogę powrotną do domu zmęczona, 
ale bardzo szczęśliwa.

Może ktoś z czytelników wybiera się 
na hiszpańskie szlaki św. Jakuba? Chęt­
nie podzielę się moimi pielgrzymkowy­
mi doświadczeniami z tymi osobami.

Buen Camino!
AJ

(kontakt z  autorką poprzez redakcję)

Gratulujemy 
Agacie 

i Karolinie!
• Agata Foltys brała udział w Ogól­
nopolskim Konkursie Plastyczno-Lite­
rackim. Celem konkursu było rozwija­
nie wrażliwości młodych ludzi na ota­
czające nas piękno i krajobraz. Agata 
obrała sobie za temat pałac księcia Ho- 
henlohe. Narysowała dwie ilustracje, 
obraz pałacu przed rokiem 1945 oraz 
dzisiejsze pozostałości po tym cieka­
wym obiekcie. Jako technikę malarską 
Agata wybrała rysowanie grafitem. 
Praca Agaty zdobyła nagrodę główną 
i na specjalnym spotkaniu laureatów 
w Warszawie wręczono naszej miesz­
kance nowoczesny laptop. Agata mówi, 
że zdobycie tej nagrody zawdzięcza

swojej nauczycielce plastyki pani Ilo­
nie Szafarczyk i bardzo jej dziękuje za 
wsparcie!
• Odnotujmy jeszcze jeden sukces na­
szej mieszkanki. Karolina Hyla wystą­
piła gościnnie wraz z kwartetem APO- 
THEOSIS w programie telewizyjnym 
„MAM TALENT” z laureatem I edycji 
tego konkursu Marcinem Wyrostkiem.

My też się cieszymy z naszych sławię- 
cickich talentów i gratulujemy!

Redakcja
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Zespół Szkół nr 3 im. Mikołaja Reja
• 25.06.2013 roku została podpisana 
Umowa Patronacka pomiędzy Spółką 
Grupa Azoty Zakłady Azotowe Kędzie­
rzyn S.A i Zespołem Szkół Nr 3 w Kę- 
dzierzynie-Koźlu, na podstawie której 
uczniowie mogą ubiegać się o stypen­
dium naukowe. Program stypendialny 
skierowany jest do uczniów kierunku 
technik technologii chemicznej, posia­
dających udokumentowane osiągnię­
cia w dziedzinie chemii i przedmiotów 
technicznych. Celem Programu Sty­
pendialnego jest wsparcie finansowe 
uzdolnionych uczniów.
• Uczniowie klasy policyjnej w czasie 
wakacji wspierają lokalne inicjatywy. 
27 lipca byli na Festynie Parafialnym 
w Starej Kuźni, gdzie zaprezentowali 
musztrę paradną.
• Sierpień i wrzesień to czas na kajaki. 
Klub Turystyki Kajakowej Rejak gościł 
zawodników Zaksy Kędzierzyn-Koźle 
na kajakach. Zawodnicy odbyli 1,5 go­
dzinny trening na akwenie wodnym 
w Pławniowicach.
• W dniach 24-25 sierpnia odbył się 
Ogólnopolski Spływ Kajakowy na rze­
ce Ruda. Brało w nim udział 145 osób 
z całej Polski. 11 naszych śmiałków 
przez dwa dni pływało na 26 km trasie. 
W klasyfikacji drużynowej zajęliśmy 2. 
miejsce, a w klasyfikacji młodzieżowej 
1. miejsce. Nasi zawodnicy to A. Woj- 
ton, K. Bienia, K. Kozłowska, D. Świąt- 
czak.
• Nasi uczniowie i absolwenci pod 
kierunkiem Pana P. Tokarczyka wy­
brali się na II edycję maratonu kaja­
kowego z Raciborza do Koźla. W tych 
zawodach startowało ponad 300 osób 
w różnych kategoriach, a trasa liczyła 42 
km. W kategorii M2 wszystkich z tyłu 
pozostawiła osada w składzie P. Kozak 
i P. Tokarczyk. Czołowe miejsce zaję­
li N. Chachuła i K. Kamiński 4. miej­
sce w kategorii Mix oraz S. Sobociński 
i P. Orłowski również 4. miejsce w ka­
tegorii M2. Maraton ukończyli również
A. Wojton, K. Bienia, M. Kaczmarczyk, 
P. Orłowski, M. Tołoczko, M. Bąk. Gra­
tulacje dla wszystkich uczestników.
• Kolejny sukces kajakarzy. W III Kę- 
dzierzyńsko - Kozielskim Rekreacyjnym 
Wyścigu Kajakowym na Odrze o Pu­
char Prezydenta Miasta Kędzierzyna- 
-Koźla spośród 13 ekip najlepsza okaza­
ła się drużyna z KTK Rejak Sławięcice

w składzie A. Wojton, J. Folek, P. Kozak, 
P. Tokarczyk.
• 14 września uczniowie klas I-II tech­
nikum chemicznego pod opieką Pani 
K. Glinki-Lewandowskiej uczestniczyli 
w III Ogólnopolskim Forum Młodych 
Chemików, które odbyło się w siedzibie 
Wydziału Chemii Uniwersytetu Wro­
cławskiego. W trakcie wydarzenia mie­
liśmy okazję wysłuchać wykładu prof. 
Henryka Kozłowskiego pt. „Chemia 
i medycyna. Metale w medycynie”.
• 25 września aula Zespołu Szkół nr 3 
wypełniła się uczniami klas pierwszych 
wraz z rodzicami. Na uroczystość ślu­
bowania młodzieży, która z honorami 
została przyjęta w poczet uczniowskiej 
braci, zostali zaproszeni także wyjątko­
wi goście: przedstawiciele władz nasze­
go powiatu oraz przedstawiciele Grupy 
Azoty. Okazją do świętowania było tak­
że wręczenie stypendiów naukowych 
dla najlepszych uczniów klasy II tech­
nikum technologii chemicznej, ufun­
dowanych przez Grupę Azoty. Wręczy­
ła je pani Radosława John -  Dyrektor 
Departamentu Zarządzania i Polityki 
Personalnej Grupy Azoty uczennicom
B. Łempickiej i A. Bury. Gratulacje zło­
żono także na ręce rodziców laureatek. 
Wszyscy nowi uczniowie, a jest ich 
w tym roku szkolnym ponad 100 osób, 
otrzymali pamiątkowe dyplomy. Uro­
czystość zakończyła się poczęstunkiem.
• 1 października w Zespole Szkolno- 
-Przedszkolnym nr 1 w Cisowej nasi 
„policjanci” zaprezentowali musztrę 
paradną, a P. Gralowska ubarwiła uro­
czystość przepięknym śpiewem.
• W XX Międzynarodowym Festiwa­
lu Filmów Niezależnych im. Ireneusza 
Radzia do konkursu został zakwalifiko­
wany film naszego absolwenta R. Tryn- 
docha pt. „Przypowieść o Biedronce”. 
Serdecznie gratulujemy.
• 1 października uczniowie klas I-II 
technikum spedycyjnego uczestniczyli 
w wycieczce zawodoznawczej do firmy 
Cewe Color. Po zakładzie oprowadzał 
nas pan Gerard Kurzaj -  szef logistyki. 
Uczniowie zapoznali się z działalnością 
przedsiębiorstwa, mogli zobaczyć czym 
zajmuje się firma, jak wygląda praca 
w nowoczesnym koncernie.
• 3 października odbyła się kolej­
na akcja poboru krwi, w której wzięło 
udział 15 osób. Dziękujemy wszystkim
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krwiodawcom, którzy już po raz kolej­
ny wykazali się ogromną dojrzałością 
i chętnie wspierają akcje poboru krwi, 
organizowane w naszej szkole.
• 7 października uczniowie klasy II 
TA -  technik technologii chemicznej 
wzięli udział w wycieczce przedmioto­
wej do Fabryki Maszyn Celpa w Łam­
binowicach. W trakcie wizyty w zakła­
dzie uczniowie zapoznali się z zasadami 
projektowania aparatury przemysłowej, 
zakresem produkcji i usług fabryki oraz 
zwiedzili hale przemysłowe. Opiekuna­
mi były Pani A. Ledwig, Z. Ścisłowska.
• Kolejna wycieczka Sekcji Turystycz­
nej. 17 października zdobyta została 
święta góra Ślężan. Oprócz ciekawo­
stek geologicznych zobaczyliśmy pra­
stare rzeźby związane z kultem słońca. 
Każdy mógł dosiąść prasłowiańskiego 
kamiennego niedźwiedzia, a wszyscy 
nowi członkowie klubu przeszli survi- 
yalowo-wspinaczkową inicjację. Zapra­
szamy wszystkich chętnych.
• 11 października 2013 r. podczas uro­
czystości w Starostwie Powiatowym 
z rąk Pani Starosty Małgorzaty Tudaj 
Nagrodę Starosty Powiatu Kędzierzyń- 
sko-Kozielskiego otrzymali: Dyrek­
tor A. Kania, Pani A. Majewska, Pan 
P. Tokarczyk. 14 października podczas 
uroczystej gali w Filharmonii Opol­
skiej Nagrodą Kuratora Oświaty uho­
norowana została Pani K. Glinka-Le- 
wandowska, która otrzymała również 
Medal Srebrny za Długoletnią Służbę. 
Medalem Komisji Edukacji Narodowej 
odznaczeni zostali Pani A. Kosno i Pan 
A. Kania. Serdecznie gratulujemy.
• Z okazji Dnia Edukacji Narodowej 
Nagrodą Dyrektora Szkoły zostali wy­
różnieni: Pani dyrektor B. Lipok, Pani
I. Kula, Pani B. Kot, Pani A. Kosno, Pani 
A. Wojtowicz, Pani J. Hyla, Pani L. Ce- 
glarska, Pani B. Falba, Pani J. Wrona, 
Pani M. Spadło, Pani R. Hajduk, Pan Sz. 
Kupka, Pani A. Gawlik, Pani K. Swan- 
car, Pani M. Grabiec. Serdecznie gratu­
lujemy.
• 19 października wsparliśmy inicja­
tywę sławięcickiej Rady Osiedla, która 
zorganizowała w auli naszej szkoły Bie­
siadę Sławięcicką. Z tej okazji przedsta­
wiliśmy mieszkańcom osiedla godzinny 
program artystyczny. Obejmował on 
musztrę paradną w wykonaniu uczniów 
klasy II i III LOP, kabaret „Biblia po



Pismo Przyjaciół Sławięcic Gazeta Sławięcicka

Śląsku” przedstawiony przez uczenni­
ce klasy III LOP, piosenki zaśpiewane 
przez P. Gralowską z klasy II TH i D. 
Rossy z klasy I TA oraz taniec współcze­
sny w wykonaniu zespołu tanecznego 
klas pierwszych. Szczególne podzięko­
wania należą się naszym niezawodnym 
absolwentkom: Martynie Razim i Mag­
dalenie Duk, które stworzyły wspaniałe 
kreacje aktorskie i do łez rozśmieszyły 
publiczność.
• Miłą niespodziankę sprawiła
uczennica klasy 1 LOP S. Dżeżdżon, 
która zajęła II miejsce w otwartym 
turnieju w tenisie stołowym
w Mistrzostwach Miasta Kędzierzyna- 
Koźla. Sandra w drodze do finału poko­
nała wielu panów, a jej top spiny przy­
prawiały o zawrót głowy przeciwników. 
Gratulujemy sukcesu.
• 24 października uczniowie klas I A 
i II TA wraz z opiekunem p. K. Glin­
ką-Lewandowską uczestniczyli w za­
jęciach terenowych zorganizowanych 
przez Studenckie Koło Naukowe Hy­
drologów. Spotkanie to odbyło się w ra­
mach realizacji umowy o współpracy 
między Zespołem Szkół Nr 3 i Katedrą 
Ochrony Powierzchni Ziemi Uniwersy­
tetu Opolskiego. SKN Hydrologów roz­
poczęło realizację projektu pod nazwą 
„Badania hydrologiczne i jakości wody 
w zbiorniku Wójcice zlokalizowanego 
na terenie gminy Otmuchów, Atrakcją 
było maszerowanie po wodzie w „wo- 
derach” i przejażdżka „zmotoryzowa­
nym pontonem”.
• 29 października odbyła się prelekcja 
„Krwiodawstwo propozycją ważnej po­
stawy życiowej”, którą poprowadził Pan 
Jan Faberski honorowy krwiodawca, 
członek Światowej Fundacji Promocji 
Krwiodawstwa „Krewniacy”. Fundacja 
ta przygotowała i prowadzi program 
edukacyjny „Honorowe krwinki”.
• Nasi uczniowie brali udział w nieco­
dziennym wydarzeniu. Mieli możliwość

Na promie delegację naszej szkoły przywitano 
takim oto tortem

to 11 listopada. Nasz Klub Turystyki 
Kajakowej Rejak również nie opuścił 
tej imprezy. Reprezentowało nas 12 
osób w tym nasi obecni uczniowie: S. 
Dżeżdzon, M. Kaczmarczyk, J. Wasiak, 
K. Łempicki oraz 7 absolwentów. Łatwo 
nie było, ale jak mówią kajakarze, 
trudne warunki kształtują charakter. 
Do takiego spędzenia czasu zachęcił 
wszystkich Pan P. Tokarczyk.
• 9 listopada już po raz szósty organi­
zowaliśmy wojewódzki konkurs „Naj­
lepszy Szkolny Hotelarz 2013” i wy­
graliśmy. Pokonaliśmy uczniów z Nysy, 
Prudnika, Opola. Cieszy zwycięstwo 
zwłaszcza, że współorganizator Hotel 
„Hugo” ufundował 3-miesięczny staż 
dla zwycięzców. O atrakcyjne nagrody 
zadbało starostwo Powiatowe. Uczniów 
przygotowywali Pani A. Foremniak 
i Pan K. Bialik.
• W dniach 19-20 października pan 
K. Bialik i A. Kania, uczestniczyli w spo­
tkaniu organizowanym przez właścicieli

promów UnityLine. Miało ono na celu 
omówienie zasad odbywania praktyk 
zawodowych na promach dla uczniów 
technikum hotelarskiego i technikum 
obsługi turystycznej naszej szkoły. Mo­
gliśmy doświadczyć i zobaczyć na wła­
sne oczy, na czym polega praca na pro­
mie. Czasu na to mieliśmy sporo, ponie­
waż pokonaliśmy trasę, jaką codziennie 
będą odbywali nasi praktykanci między 
Świnoujściem a Ystad w Szwecji.
• 22 listopada brali udział w programie 
edukacyjnym „ZainSTALuj się” przy­
gotowanego przez firmę ArcelorMit- 
tal. Gwoździem programu był film 3D 
„Narodziny stali”. W ramach projektu 
„Opolskie Szkolnictwo zawodowe bliżej 
rynku pracy” uczniowie mieli możli­
wość spotkać się z przedstawicielami 
lokalnego biznesu. Reprezentant Gru­
py Azoty ZAK S.A. bardzo cierpliwie 
odpowiadał na szereg pytań płynących 
ze strony młodzieży. 2 grudnia wzięli 
udział w wycieczce przedmiotowej do 
zakładów Górażdże Cement S. A.
• Podczas VIII edycji Gali Klubu 
Przedsiębiorczych Nauczycieli IM­
PULS, która odbyła się w Łodzi po­
znaliśmy najbardziej przedsiębiorczych 
uczniów działających w Szkolnych Klu­
bach Przedsiębiorczości w całej Polsce. 
Ranking prowadzony jest w ramach 
projektu Fundacji Młodzieżowej Przed­
siębiorczości i Narodowego Banku Pol­
skiego. Nasz Klub po raz piąty z rzędu 
zajął I miejsce w województwie opol­
skim w roku szkolnym 2012/2013. Gra­
tulujemy uczniom i opiekunowi Pani K. 
Glince-Lewandowskiej.
• 27 listopada uczeń klasy II LOP B. Pi- 
liszański wraz opiekunem Panią P. Kac- 
perak odebrali wyróżnienie w konkur­
sie „Ślady niemieckości w Twoim re­
gionie” za pracę „Głubczyce i okolice”. 
Serdecznie gratulujemy.

Skrzętnie notował i zapisywał 
Adam Kania

Serdecznie dziękuję księdzu Proboszczowi M arianowi Bednarkowi oraz księdzu Waldemarowi Jaskóle 
za odprawienie mszy św. i prowadzenie uroczystości pogrzebowych

ŚP. HEINZA M ANDLA
Dziękuję wszystkim krewnym, znajomym i sąsiadom, 

którzy w bolesnych dla nas chwilach dzielili z nami smutek i ból. 
Dziękujemy za modlitwy, kwiaty i liczny udział 

w ceremonii pogrzebowej. Serdeczne Bóg Zapłać.
składa żona z synem i rodziną oraz siostra.

spróbowania swoich sił jako kandydaci 
do wyborów euro parlamentu. Mło­
dzież przeniosła się na jeden dzień do 
wymyślonego kraju -  Szumandii, gdzie 
odbędą się wybory do euro parlamentu. 
Było ciekawie, a niektórzy kandydaci 
mogliby już dzisiaj startować -  z takimi 
programami...
• Miłośnicy Odry postanowili w nie­
co ekstremalny sposób uczcić świę-
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Gratulacje

GERDZIE i ERICHOWI 
MOSCHA

z okazji

Złotego Jubileuszu 
Małżeństwa

obfitych Łask Bożych i samych 
pogodnych dni na dalsze lata 

wspólnego życia

życzy Redakcja 

Gratulacje

ZUZANNIE 
i JÓZEFOWI 

JANDA

z okazji

40. rocznicy ślubu

obfitych Łask Bożych i samych 
pogodnych dni na dalsze lata 

wspólnego życia

życzy Redakcja 

Z okazji Świąt Narodzenia 
Dzieciątka Jezus dużo 

zdrowia, radości, spokoju, 
Błogosławieństwa Bożego 

oraz Szczęśliwego 
Nowego 2014 Roku 

życzy wszystkim Seniorkom, 
Seniorom oraz Czytelnikom 

„Gazety Sławięcickiej” 
Zarząd Koła Seniorów 

Sławięcice

BRAWO PANI HELENO!

Pani Helena Bulanda, mieszkanka naszego osiedla, je st dyrektorem 
Miejskiej Biblioteki Publicznej w Kędzierzynie-Koźlu. Ten bardzo 

ważny ośrodek życia kulturalnego naszego miasta obchodził 
niedawno piękny jubileusz 65-lecia istnienia. Składamy z tej 

okazji gorące gratulacje wszystkim pracownikom tej instytucji. Jak 
nowoczesny to ośrodek, wielu z nas już się przekonało, ponieważ 

dość często korzystamy z jego zasobów. Pamiętamy również 
o wielu niezwykłych inicjatywach i projektach organizowanych 

w minionych latach przez Bibliotekę. Praktycznie co tydzień 
jesteśmy poprzez prasę lokalną i inne media zapraszani na nowe 
wydarzenia kulturalne odbywające się w Koźlu. Aktywność całego 
Zespołu prowadzącego tę zasłużoną placówkę jest godna podziwu 

i uznania. Życzymy 200 lat i dziękujemy, że jesteście!

Redakcja „Gazety Sławięcickiej” 
i Zarząd Towarzystwa Przyjaciół Sławięcic

TELEGRAM

Z radością donosimy, że na ślubnym kobiercu stanęli 
i przysięgę miłości złożyli:

SYBILLA JOSZ i DAWID BENEK 

SANDRA MORCINEK i RYSZARD GRZESIK

Nowożeńcom serdeczne życzenia wszelkiej pomyślności 
i Opieki Bożej na nowej drodze życia

składa Redaki

Towarzystwo 
Ziemi Kozielskiej 

ma 50 lat!
Z tej okazji przesyłamy ze Sławięcic do Koźla 

szczere gratulacje! Wasza wieloletnia praca zawsze 
była dla naszego Towarzystwa Przyjaciół Sławię­
cic inspiracją do poszukiwań tego, co wartościowe 
w przeszłości i teraźniejszości tej ziemi. Dzięku­
jemy, za Wasze „otwarte drzwi” dla naszych ini­
cjatyw. Wszystkich Was, bez wyjątku, starszych 
i młodszych gorąco pozdrawiamy ze „wschodnich 
rubieży” naszego miasta, czyli ze Sławięcic! 100 lat 
dla Towarzystwa Ziemi Kozielskiej!

Przyjaciele ze Sławięcic
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Czy słuchałeś ju i Radia LENKA?
Jeżeli nie, to sprawdź przy okazji 

stronę www.radio-lenka.eu
Jest to radio, które transmituje w każ­

dą niedzielę mszę św. z naszego sławię- 
cickiego kościoła.
Państwo Lenka i Kry­
stian Berger razem 
z całym zespołem 
prezenterów (Pan 
Krystian pochodzi ze 
Sławięcic), założyli to 
radio i przez jego au­
dycje budują przyja­
cielskie kontakty po­
między słuchaczami 
na całym świecie.

Wielu z nas miało już okazję oso­
biście poznać państwa Berger. Radość 
z takich spotkań jest zawsze podwójna 
(a może i jeszcze większa!) z racji tego, 
że pani LENKA urodziła się na Słowa­
cji. Z tego względu radio prezentuje do­
datkowo, niezwykle nam bliską, kulturę 
słowacką.

Co się to porobiło! Chłopak ze Ślą­
ska pojechał do Niemiec za chlebem, 
a znalazł tam wspaniałą żonę pocho­
dzącą z bliskiej nam Słowacji. Dzisiaj

transmitują wspólnie mszę św. na cały 
świat z naszego parafialnego kościoła. 
Jeszcze kilka lat temu w życiu bym w to 
nie uwierzył.

Całemu Zespo­
łowi Radia LENKA, 
w imieniu naszej 
redakcji, składam 
z okazji zbliżających 
się Świąt Bożego Na­
rodzenia oraz Nowe­
go Roku, życzenia sa­
mych sukcesów i ra­
dości. Dużo zdrowia 
dla Was i Waszych 
najbliższych! Tych na 

Słowacji również! Oby Wam nie zabra­
kło sił do rozsiewania dobra w Interne­
cie poprzez radio LENKA!

Uwaga! Pierwsza BIESIADA RADIA 
LENKA odbędzie się w Polsce w so­
botę, 7 czerwca 2014 roku. Na miejsce 
spotkania organizatorzy wybrali hotel 
„ŻAGIEL” nad Jeziorem Pławniowic- 
kim. Chętni znajdą szczegóły dotyczące 
zapisów na stronie internetowej Radia 
LENKA.

Gerard Kurzaj

Na mieszkańców Sławięcic 
zawsze można liczyć

Ostatnio jesteśmy świadkami licz­
nych klęsk żywiołowych, ciągle gdzieś 
toczą się wykańczające bratobójcze 
wojny. Jak zwykle najbardziej cierpią 
zwykli ludzie.

Stąd ciągłe prośby o pomoc. W mi­
nionych tygodniach tych apeli do na­
szych serc i portfeli było kilka: pomoc 
dla Syrii, dla Filipin, a i wcześniej dla 
poszkodowanych huraganem, powo­
dzią. Na wszystkie te apele nasi miesz­
kańcy reagują otwartym sercem.

Właśnie otrzymaliśmy podzięko­
wanie od Polskiej Akcji Humanitarnej 
podpisane przez Panią Janinę Ochojską 
za nasza parafialną zbiórkę na pomoc 
dla cywilnych ofiar wojny w Syrii.

Tak trzymać!
Redakcja

* * *

Niech serce me 
będzie kołyską,

Gdzie na mej nędzy 
spocznie sianie  -  

Ty, Matko, 
stań nade mną blisko 

I Boga raduj 
Twym śpiewaniem.

Śpiewaj Mu 
nutę pieszczotliwą,

Tak ja k  śpiewałaś Mu 
w Betlejem,

Nutę łagodną 
i szczęśliwą,
Ona miłością 

wiekom dnieje.

Do rytmu serce 
ręką kołysz  -  

Kołyskę nędzną 
Twego Syna  -  

Niechaj melodią 
Twą wesoły 

Daleki, św ięty  
dzień wspomina.

Do taktu Twego 
nuty błogiej 

Serce kołysze się 
miarowo  -  

Szczęśliwe Synem Twym  
i Bogiem,

Szczęśliwe Matko dobra 
-  Tobą!

Jak słodko 
mej kołyski drzewu  
Wznosić się w  takt 

miłości rytmu -  
I coraz więcej 

w sercu śpiewu,
I coraz więcej 

w nim zachwytu!

Wojciech Bąk 
z  „Intencje serca”

 ^
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Mały książę (Hohenlohe) przyjmuje wszystkich

żu, zmarł w San Remo, zmarła w Dreź­
nie, a wszystkich chowano w Sławięci­
cach. Ciekawą tablicą jest tablica księcia 
HUGO, budowniczego sławięcickiego 
szpitala. Rozumiemy teraz, dlaczego 
nasz piękny sławięcicki kompleks hote- 
lowo-restauracyjny nazywa się HUGO.

Pamiętamy wizyty w Sławięcicach 
księcia Krafta zu Hohenlohe-Oehrin- 
gem oraz Jego Małżonki Kathariny von 
Siemens? Książe zawsze pytał, czy nie 
znaleźliśmy gdzieś tablicy jego ukocha­
nej babci księżnej Olgi? Dziś wiemy, że 
tablicę księżnej Olgi też uratowaliśmy 
i już wkrótce po renowacji również zo­
stanie „przyjęta” przez małego księcia.

Dlaczego to robimy? Dlaczego pa­
mięć o zmarłych jest tak ważna? Ważne 
pytania... Ale odpowiedź, jakiej każdy 
z nas na te pytania udzieli, jest jeszcze 
ważniejsza.

Dziękuję wszystkim, którzy sponta­
nicznie włączyli się w ten temat. Mia­
łem zaszczyt pracować w tym „sztabie”. 
Słowa uznania kieruję do właścicieli 
zakładu kamieniarskiego „Tobias” za fa­
chową pracę i dobre rady.

Gerard Kurzaj

„sztabu” stanął nasz obecny Proboszcz 
ks. Marian Bednarek. Ponieważ nie

Taka myśl mi się nasunęła, gdy 
ukończyliśmy pracę przy umieszczaniu 
odnalezionych tablic członków rodziny 
Hohenlohe na ścianach naszej cmentar­
nej kaplicy.

Wszystko działo się dnia 31 paź­
dziernika 2013 roku. Piękne, odnowio­
ne przez Zakład Kamieniarski TOBIAS 
tablice wróciły na cmentarz. Ale co 
było wcześniej? Trudno wracać do cza­
sów, kiedy to każda tablica z niemiec­
kim napisem była podejrzana. Mądry 
proboszcz Maksymilian Cichoń kazał 
zabezpieczyć cenne tablice z grobów 
rodziny Hohenlohe, które znajdowały 
się na sławięcickim cmentarzu. Rozkaz 
proboszcza to rozkaz. Ludzie skrzęt­
nie go wykonali, ratując tablice przed 
zniszczeniem i złodziejami. Czy urato­
wano wszystkie tablice znajdujące się 
na cmentarzu do stycznia 1945 roku? 
Zapewne nie jest tak dobrze... Cieszmy 
się, że uratowaliśmy aż sześć pięknych 
tablic. Kto personalnie ratował tablice? 
Zostawmy tę sprawę Panu Bogu. Po od­
nalezieniu tablic powstał spontanicznie 
mały „sztab” mający za zadanie godne 
wyeksponowanie skarbów. Na czele

wiadomo, gdzie znajdują się dokład­
nie groby osób, o których mówią dane 
wyryte na tablicach, postanowiliśmy, 
że najlepszym miejscem będą ściany 
zewnętrzne naszej cmentarnej kaplicy. 
Tym bardziej jest to miejsce właściwe, 
gdyż kaplicę zbudowano jako grobowiec 
zmarłego dziecka z rodziny Hohenlohe. 
Ten mały Książe noszący imiona WIL­
HELM JOSEPH żył tylko kilka miesięcy 
od 27 sierpnia do 8 listopada 1861 roku. 
Prawdopodobnie rodzice zmarłego ma­
łego księcia ufundowali wtedy tę piękną 
kaplicę, którą cieszymy się do dzisiaj. 
Gdy pomyślę, ile to głupoty ludzkiej 
przeszło przez ten świat od 1861 roku, 
ile wojen, ile cierpienia, ile zmian... Na­
wet grobów nie zostawiano w spokoju! 
Działy się też na szczęście dobre rzeczy, 
a jak widać Opatrzność Boża działa po­
woli. Tablice w roku 2013 wróciły do 
domu. Mały książę Hohenlohe przyjął 
swoich krewnych. Zachęcam Państwa 
do szczegółowego zapoznania się z ta­
blicami. Zaskoczą Państwa zapewne na­
zwy miast tam zapisane. Zmarł w Pary­

DYWANOW

TAPICEREK

WYKŁADZIN

ZAKŁAD KAMIENIARSKI
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Jesteśmy wdzięczni 
wszystkim, którzy byli przy 

nas i uczestniczyli w ostatniej 
ziemskiej drodze

ŚP. 

W IESŁAWA PUSZCZ

Dziękujemy księdzu 
Proboszczowi, Służbie Zdrowia, 

Sąsiadom i Przyjaciołom 
za posługę i wszelką pomoc, 
której doświadczyliśmy przez 

lata choroby Wiesława.
Bóg Zapłać!

Żona wraz z Rodziną

„Nie umiera ten,
kto trwa w  pamięci żywych. . ”

Serdeczne podziękowania 
dla Sąsiadów, Przyjaciół, 
i Znajomych za obecność 
i wsparcie modlitewne 

w czasie ciężkiej choroby męża 
ŚP.

WALDEMARA 
WIŚNIEWSKIEGO 

oraz za udział 
w uroczystościach 

pogrzebowych składa 
pogrążona w smutku

Bogusia Wiśniewska 
i synowie z rodzinami

Naszym Przyjaciołom 
i Redaktorom 

„Gazety Sławięcickiej”, 
Marii i Gerardowi Kurzaj, 

wyrazy głębokiego współczucia 
z powodu śmierci

ŚP.
SYNA TOM ASZA

składają współpracownicy 
z  Redakcji „Gazety Sławięcickiej” 

i Towarzystwo Przyjaciół Sławięcic

ODESZLI DO  PANA
EUGENIUSZ MRÓWCZYŃSKI          lat 68 
WIESŁAW PUSZCZ lat 67
LEOPOLD ELIAS lat 84
TOMASZ KURZAJ lat 37
JOANNA DUCK lat 79
LOTAR WIECZOREK lat 77
HEINZ MANDLA lat 83
NORBERT JAROSCH lat 66 (w Niemczech)

Wyrazy szczerego współczucia Rodzinom Zmarłych

składa Redakcja

ŻEGNAMY CIĘ PANIE GIENKU!
W ostatnich tygodniach zmarł Pan EUGENIUSZ MRÓWCZYŃSKI, miesz­

kaniec naszej miejscowości i były Przewodniczący Rady Osiedla. Panu 
Eugeniuszowi dziękujemy za wysiłek, który podejmował społecznie dla 
dobra nas wszystkich.

Szanownej Rodzinie składamy wyrazy współczucia i solidarności w tym 
trudnym okresie. Dziękujemy jednocześnie Bliskim Pana Eugeniusza za 
wyrozumiałość i cierpliwość, gdy wiele czasu poświęcał sprawom spo­
łecznym, służąc innym.

Redakcja

PODZIĘKOWANIA
Wszystkim, od których usłyszeliśmy słowa pocieszenia w dniach, kiedy 

żegnaliśmy do Nieba naszego ukochanego syna Tomasza Kurzaj.
Tomek przeżył 37 lat, ponieważ tak chciał nasz Ojciec Niebieski. Za te 

wszystkie lata, za siły, którymi nas obdarował jesteśmy Panu Bogu bar­
dzo wdzięczni. Przez te 37 lat wielu ludzi nam pomagało. Szczególnie ce­
nimy sobie wsparcie naszego przyjaciela księdza Henryka Wolnego oraz 
naszego Proboszcza ks. Mariana Bednarka. Niech Dobry Bóg wynagrodzi 
wszelką pomoc, której zaznaliśmy w czasie życia Tomka od naszej bliższej 
i dalszej rodziny. Nigdy nie zapomnimy wielkiego serca naszej ukochanej 
Cioci Krystyny Szewerda, która była przy nas i przy Tomkowi w te trudne 
dni i noce. Dziękujemy Służbie Zdrowia, lekarzom i pielęgniarkom z wielu 
szpitali w Polsce. Dr Anna Białek oraz nasza Pielęgniarka Środowiskowa 
Pani Ewa Wojton służyły prawdziwie Tomkowi wielokrotnie i przez wiele 
lat. Bez wieloletniego wsparcia wspaniałych Sióstr Elżbietanek i personelu 
z Domu Pomocy Społecznej im. Św. Karola, byłoby nam bardzo trudno 
pogodzić wszystkie obowiązki rodzinne i domowe.

Byliśmy zaskoczeni i jednocześnie zbudowani obecnością tylu ludzi na 
pogrzebie naszego syna. Dziękujemy Sąsiadom, Przyjaciołom i wszyst­
kim delegacjom. Dziękujemy za wszystkie kartki kondolencyjne przysłane 
pocztą i wszystkie przyjacielskie SMS-y oraz e-maile. Trzymamy się cały 
czas budujących słów, które w kościele usłyszeliśmy od k s .  Proboszcza, 
że „Tomek jak każdy z nas żyjących na ziemi, miał swoje powołanie". To 
prawda!

Bóg Zapłać wszystkim, którzy w jakikolwiek sposób byli przy nas w tych 
trudnych dniach!

wdzięczni 
Maria i Gerard Kurzaj
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Paryż-Lourdes-La Salette-Ars
Wykorzystując majowy „długi week­

end”, a nawet więcej, bo od 27 kwietnia 
do 4 maja tego roku, grupa mieszkań­
ców Sławięcic z ks. proboszczem Ma­
rianem Bednarkiem na czele wybrała 
się w turystyczno-pielgrzymkową po­
dróż do Francji.

Ilość dni (i nocy) oraz odwiedzane 
miejsca mówią o tempie tej eskapady. 
Bo czy można mówić o poznaniu Pary­
ża w dwa dni? Powiedziałbym raczej, że 
to pokazanie najciekawszych miejsc, po 
zauroczeniu którymi trzeba będzie wró­
cić tu na dłużej. Stąd uczucie niedosytu 
u niektórych uczestników. Paryskie tem­
po zrekompensowała pielgrzymkowa 
część wyprawy. Półtora dnia w modli­

tewnej atmosferze w Lourdes, z czasem 
przeznaczonym do indywidualnego 
wykorzystania, pozwoliło na chwile re­
fleksji, zadumy, medytacji. Duża ilość

pełnych nadziei chorych i cierpiących, 
a jednocześnie pomagających im wolon­
tariuszy robiło duże wrażenie. Tak samo 
jak procesje z udziałem chorych, w dzień 
Eucharystyczna z Błogosławieństwem 
i wieczorna, ze świecami i odmawianiem 
Różańca. Odmienne jest La Salette -  wy­
soko w Alpach, cisza i wspaniała przyro­
da dookoła. Po nocnej burzy śnieżnej na­
stał wspaniały słoneczny poranek. Aż żal 
było wyjeżdżać. W drodze powrotnej Ars 
-  z grobem św. Jana Vianey. I tu zaskocze­
nie -  po pustych kościołach Paryża, znaj­
dujemy kościół z adoracją Najświętszego 
Sakramentu i z odmawianą Koronką do 
Miłosierdzia Bożego -  po francusku!

To tylko kilka myśli z tej intensyw­
nej podróży. Myślę, że do szerszych re­
fleksji jeszcze wrócimy.

GB

DZIĘKUJEMY!
Na adres naszej redakcji spływają różne zaproszenia na ważne wydarzenia i uroczystości. Zawsze się 

cieszymy z takiej korespondencji. Chcielibyśmy być wszędzie obecni i jednocześnie przekazywać później 
naszym Czytelnikom relację z takich wydarzeń. Ponieważ nasza redakcja to niewielkie grono społeczników, 
prosimy o wyrozumiałość i zrozumienie, że nie zawsze możemy być obecni w tych miejscach, gdzie dzieje 
się w  naszej okolicy cos ważnego i cennego. Wszystkim organizacjom, instytucjom i osobom prywatnym, 
które do nas pisały  lub wysłały zaproszenia, bardzo dziękujemy, życząc jednocześnie samych dobrych dni

w czasie świąt Bożego Narodzenia oraz w całym Nowym Roku.
Redakcja oraz Zarząd Towarzystwa Przyjaciół Sławięcic 
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Naprawdę trzeba zazdrościć miesz­
kańcom Ujazdu osiedla, które powstało 
„na Piaskach”. Jest to świetne miejsce! 
Pozdrawiamy mieszkańców tej pięknej 
dzielnicy.

Ludzie kochani, odpowiedzialni za 
drogi, zróbcie coś wreszcie z ta ulicą 
Niezdrowicką! Ile lat można czekać 
na utwardzenie tej miejskiej przecież 
drogi?

Trwa drugi etap budowy komplek­
su restauracyjno-hotelowego HUGO. 
Wszyscy cieszymy się z postępu prac.

Na razie zimę mamy bardzo łagodną, 
ale jak przyjdą śniegi, nie zapominajmy, 
by dokarmiać ptaki.

FOTO OKO

Nasz podświetlony anioł pięknie wy­
gląda nocą.

Zdjęcie nadesłane

Chinki czy japonki?
Nasza wierna Czytelniczka Pani MARGARETE MAINUSCH dostarczyła nam 

ciekawe stare zdjęcie wykonane w Szkole Podstawowej. Nie wiemy do końca, czy 
dziewczynki przebrały się wtedy za Chinki czy Japonki? Jedno jest pewne są to „na­
sze sławięcickie dziołchy” ponieważ za nimi widać fragment starych zabudowań 
gospodarczych szkoły. Wielu z nas jeszcze dobrze pamięta jak wyglądał teren starej 
szkoły w Sławięcicach.

Kto jest na zdjęciu? To zostawiamy, jak zawsze, Czytelnikom! Wiemy dobrze, 
ile radości przynoszą rozmowy nad tym zdjęciem osobom, które się na nim roz­
poznają.

Pani Mainusch i jej córkom dziękujemy za przysłanie fotografii.
Wszystkiego Dobrego na święta Bożego Narodzenia i w Nowym Roku dla całej 

rodziny Mainusch (oraz pokrewieństwa) w Niemczech i w Polsce.
Redakcja



Wolny jak ptak... Co mi tam jakieś  
światła!

U naszych sąsiadów w Ujeździe trwa­
ją wielkie prace na stadionie. Powstają 
nowe trybuny i zaplecze. Gratulujemy!

No to kiedy znowu wracamy do sło­
necznej Chorwacji na smaczną pieczeń 
z dzika?

Stary plakat
Publikujemy fotokopię starego plakatu z roku 1996, 

chcieliśmy w ten sposób przypomnieć, jak to zaczyna­
ły się nasze wspólne spotkania sportowców trwające 
do dzisiaj. Gdy wczytamy się w nazwiska umieszczone 
na plakacie, to dotrze do nas, że jest to ważny doku­
ment. Wielu spośród uczestników tamtych wydarzeń 
już przeszło do wieczności...

Jak widać, plakat to ręczna robota. Takie były cza­
sy. Pisało się na byle czym. Teraz przed nami kolejne 
spotkanie sportowców 17 maja 2014, w ramach III FE­
STYNU KIERMASZOWEGO. Do zobaczenia na bo­
isku i trybunach stadionu przy ul. Sadowej w piękne 
majowe dni.

Redakcja
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Rozgrywki 
ministranckie 
w piłce nożnej


